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paper już one ua i dób jst przez raai rozważana 
Dalsze protesty polskich literatów 


Warsz. koresp. „Głosu Poran- 
dego“ telefonuje: 

Jak słychać, odpowiedź na 
interp"lację brzeską, której ma 
udzielić min. Michałowski na 
posiedzeniu komisji prawniczej 
sejmu. została już przysotowa- 
na i w chwili obecnej jest ona 
przedmiotem szczegółowych roz 
ważań rządu. 

Nie bez związku z tem są 
nogłoski o zawezwaniu na dziś 
do Warszawy pik, Kostka - 
Biernackiego, który przebywa 
ua urlopie w Ołkuszu, 

Odpis edpowiedzi rządowej 
być może, będzie również peze- 
vany przez kurjera—a Maderę. 


Protest Wifflina 


Możma mieć słuszne pretensje 
do t. zw. zmartwychwstania 
Polski o to, że pozbawiło nas 
ono miłego złudzenia, jakoby 
torturowanie więźniów było je- 
dynie przywilejem rosjan. 
Przed rokiem 1914, literatura 
połska ja była przekazywa- 
niem potomności ponurych wie 
ści o Sybirach, tiurmach, kaza- 
małach petropawłowskich i 
schliisselburskich katowniach, 
skąd więźniowie wychodzili 
zmiszczeni na ciele i złamani na 
duchu — œ ile wogóle wycho- 
dzili żywi. Więzienna literatura 
polska karmiła w nas odrazę 
nietylko do carskich żandar- 
mów, policmajstrów,  kluczni- 
ków więziennych i katów, ale 
wogóle do całej „psychiki“ ro- 
syjskiej, okazując nam jej „mro 
ki“ w jaknajgorszem świetle, 
zaś opisując szczegóły tortur st» 
sowamych na polskich wieź- 
niach politycznych przez rosyj: 
skich funkcjonarjuszy bezpie- 
czeństwa, śledztwa i wymiaru t. 
zw. sprawiedliwości, idexl:zówa 
ła tlem samem bitych. Bici ura- 
stali w naszej wyobraźni do po- 
ziomu świętych i męczenników, 
a cała Polska uchodziła za Chry 
stusa narodów -= niewiuni. u- 


krzyżowanego. Pamiętamy jesz polska, która do pewnego stop- 


cze „Dziady“, pamiętamy szla- 
chetny dramat Żeromskiego 
„Różę. 

W roku 1918, Chrystus narc- 
dów zmartwychwstał i okazał 


się zwyczajnym człowiekiem, 
pełnym wad i ułomności Nie 


wstąpił do nieba, lecz osiadł na 
ziemi, której graniee wyznaczył 
mu w roku 1919, traktat wer- 
salski. 


Zadaniem literatury iest i dzi |śli więc sumienie literata pol: 


siaj jeszcze — mówić prawdę. 


Prawdę tę dyktuje każdemu li- |mość o Brześciu, 


teratowi z osobna jego własny 
rozsądek i sumienie. Wiele wy- 
padków zaszło w zmartwych- 
wsiałej Polsce, — które zmusza 
ją sumienie nieprzekupnego pi- 
sarza — do stwierdzenia smut- 
nego faktu, iż tak zwana dusza 


szy naszej, jakie wysnuwała, 
gdy chodziło o duszę rosyjską. 
Co do mnie: gdziekolwiek bi- 


nia znajduje się w ewidencji li- 
teratury — nie jest taka piękna 
bvla wówczas, 


jaka podobna S: | ją bezbronnych, — cała moja 
gdy ziemią polską jeszcze nie |symrpatja jest po stronie bitych. 
rządzili polacy. Nieprzekupny 


Sympatja ta jest tak wielka. 
iż wyłącza wszelką sprawiedli- 
wą ocene przyczyn, dla których 
hici są bici, a bijacy bija. 


literat stwierdzić musi z przy- 
krością, iż dusza ta, niestety, 
nie jest wolna od owych mro- 
ków, któremi rzekomo odzna- 
czaja się jedynie dusze naro 
dów powaśnionych z nami. Je- 


Nie mam prawa odzywać się 
w imieniu innych. Więc w swo- 
jem własnem imieniu zakładam 
gorący protest przeciw okoalicz- 
nościom, które każą mi lekcewa 
Żyć szczęście kraju, zdobywane 
metodami brzeskiemi. Nie wat- 
pię bowiem, że tortury fizyczne 
i moralne, zadawane były w 
Brześciu jedynie dla naszej 
„Świetlanej przyszłości”. 

Józef Wiitlin. 


skiego wzdryga się na wiado- 
to przede- 
wszystkiem z tej przyczyny, iż 
pragnie ono nie dopuścić do 
tego, żeby odpowiedzialność za 
Brześć spadła na wszystkich 
polaków. Z ezynów brzeskich 
bowiem moglaby literaturs wy- 
ciągnąć podobne wnioski o du- 


Krwawe tiemenstracje w Wiedniu 


przeciwko wyświetlaniu filmu „Na Zachodzie bez zmian* 


WIEDEŃ, 8 stycznia. 
Wezoraj rozpoczęły się w 
Schwedenkino pierwsze pu- 
bliczne przedstawienia filmu 
Remarqueʻa „Na zachodzie nic 
nowego“. Narodowi socjaliści 
usiłowali przedrzeć się przez sil 
ne kofdony policji, ustawionej 
dookąła gmachu i dookoła mo- 
stu, prowadzącego do dzielnicy 
Leapolstadt. 

Wszystkie trzy przedstawie- 
nia odbyły się spokojnie, mimo 
że demonstrantom udało się pod 
rzucić kilka bomb cuchnących 
na salę. Zdołano je jednak na 
czas usunąć, 

Na Franz Joseph Quai zebrał 
się wieczorem tłum, wśród któ- 
rego przeważały młodzieńcze 
elementy, wznoszące okrzyki, 
na cześć Hitlera, śpiewano pieś- 
ni narodowe niemieckie i gwiz- 
dano. Po rozproszeniu tłum z 
jednego miejsca zbierał się na 
drugiem. 

Przy tych zajściach doszło kil 
kakrotnie do starć i go szarż 


(Pat.) 


Zamówienia sowieckie 


na cynk i maszyny do obrabiania metali 


Z Warszawy donoszą: 

Jak się dowiadujemy, „Sow- 
poltorg w ciągu bieżącego mie 
siąca ma zamówić w Polsce 
2.000 tonn cynku, wartości 
1.250.000 zł., co łącznie z wysła- 
nem w dniu 1 b. m. zamówie- 
niem tej instytucii w-ilości 1.650 


tonn wynosi pokaźną wartość 
zgórą 2.000.000 zł. 

Jednocześnie  „Sowpoltorę”* 
piowadzi rokowania z kilkoma 
paważnemi fabrykami o dosta 
wę obrabiarek j tokarek na 
metale w sumie 150.000 dola- 
rów. 


policji konnej.  Demonstranci 
rzucali żabki eksplodujące, aby 
spłoszyć konie policji. Na tem 
tle krążyły pogłoski o strzela- 


by wystawowe. Policja areszto- 
wała 44 osoby za gwałty publicz 
ne, złośliwe uszkodzenie cudzej 
włssnośei, opór władzy it. d. 


ninie.. Demonstranci, da któ- |Przy starciu kilkadziesiąt osób 
rych przyłączyły się również jodniosło rany. Niektóre dzien- 
szumowiny, spoleczne, wybili |niki twierdzą, że demonstranci 


szyby wystawowe w kiłku ka- 
wiarniach i sklepach na Franz 
Joseph Quai i pobliskich uli- 
cach. 

WIEDEŃ, 8 stycznia. (Pat.) 
Prasa poranna stwierdza, że 
denionstracje wczorajsze prze- 
ciwko fihnowi Remargque'a mia- 


strzelali ostremi nabojami. Wy 
świetlanie filmu Remarque'a 
odbyło się spokojnie. Widownia 
zapełniła się szczelnie czlonka- 
mi stronnictwa socjal - demo- 
kratycznego. O ile nie ukaże się 
zakaz, wyświetlanie filmu Re- 
marque'a odbywać się bedzie w 


ły charakter antysemicki. De- | dalszym ciągu. 

monstranci usiłowali wtargnąć | WIEDEŃ AZ 

kilkakrotnie do dzielnicy Leo- Rd Pa CZA Pe 
przedstawienie filmu „Na zacho- 


poldstadt, czemu przeszkodziła 
policja. W wielu kawiarniach 
i sklepach w śródmieściu i nad | 
kanałem dunajskim wybito szy- 


dzie nic nowego“ w dniu dzisiej- 
szym rozpoczęło się o godz. 5 pp. 
i miało przebieg spokojny. Przed- 
stawienia późniejsze zostały niespo 
dzianie przez policję zakazane. Za- 
kaz dotyczy jednak tylko dnia 
dzisiejszego. Decyzja co do dal- 
szych losów filmu zapadnie jutro. 


Rada komisarzy 
zatwierdziła plan gospo» 
darki na rok 1931 


Tuwim © Brześciu 


W ostatnim numerze „„Wiadomoś 
ci Literackich* ogłosił Julian Tu- 
wim oświadczenie następujące: 


Od chwili ujawnienia w interpe- 
lacjach sejmowych. okropnych 
szczegółów traktowania więźniów 
hrzeskich odbywają się nieustanne 
narady literatów nad zredagowa- 
niem oświadczenia w tej bolesnej 
sprawie. Narady te mają charak- 
ter rozmów prywatnych, gdyż za- 
rządy związków literackich nie u- 
znalý dotychczas za stosowne luh 
ntożliwe, aby stanowisko pisarzy 
sprecyzowane zostało na gruncie 
wystąpienia korporacyjnego. Każ- 
dy nioma! projekt protestu zaczy 
nat się od siusznejja zastrzeżenie, 
aby go nie kładziono na szali walk 
partyjnych, lecz ujmowano wyłącz 
nie iaio odruch nezuć ludzkich. 


Gdy jednak o protest literatów 
domagać się zaczęły czynne aktyw 
nie ugrupowania, którym odma- 
wiam prawa do wglądania w mo- 
je sumienie obywatela i poety; gdy 
aż nazbyt wyraźnym atutem walkł 
właśnie politycznej stać się nie mo 
że ów protest w rekach tych „zdzi 
wiónych i „oczekujących, którzy 
zazwyczej niczemu -się nie dziwili 
i niczego nie oczekiwali; gdy w 
sprawie milczenia literatów najdo- 
nośniej odzywać się zaczął głos te- 
go odłamu myśli politycznej, który 
wszelkie inne odruchy mego surnie 
nia obywatelskiego traktował zaw 
sze jako szerzenie „zarazy morał- 
nej“ lub wręcz zbrodnię, — posta- 
nowiłem samodzielnie oświadczyć 
co następuje. 


Znęcanie się nad bezbronnymi tt- 
ważam za hańbę — i twierdzę, ża 
niema tak wzniosłego celu (gdyby 
nawet o jakiełś potwornej „cela- 
wości“ tej obydy mowa być mo- 
gła), któryby środki takie uspra- 
wiedliwiał. Rzecz jest elementarna 
i nie podlega żadnej dyskusji. 
| Juljan Tuwim. 


MOSKWA, 8 stycznia. (Pat.) 
Po zakończeniu ogólnej debaty A 5 E — — 
prezes rady komisarzy ludo- | ngija FOFR E SI 


wych Mołotow wygłosił przemó 
wienie, zamykające sesję Cen- 
tralnego komitetu wykonawcze- 
go Z. S. S. R., aprobując całko- 
wicie politykę wewnętrzną i ze- 
wnętrzma rzadu. Sesja zatwier- 
dziła jednomyślnie plan gospo- 
darki nąrodowej na rok 1931, 
rzedstawiomy przez rząd. 


LONDYN, 8.1. (ATE) 
Mail* donosi o projekcie utworze- 
nia wielkiej organizacji gospodar- 
czej pod nazwą „Zjednoczenie dla 
obrony handlu angielskiego, prze- 
ciwko kampanji gospodarczej so- 
wietów*. Na czele tej organizacji 
stanie poseł konserwatywny Bel 


przed dumpingiem sowieckim 
„Daily į lais, a w skład komitetu wyko- 


nawczego wejdą: były kanclerz 
skarbu Horne i syn niedawno zmar 
lego magnata przemysłu chemicz- 
nego, lorda Melchetta. Głównym 
celem organizacii będzie zwalcza- 
nie sowieckiego dumpingu dezew- 
nego. 
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Co nas oddala od Paneuropy 


Chaos gospodarczy. -- Walka przeciwko traktatom. -- Odosobnienie Rosji 


Opinja czeskosłowackiego ministra spraw zagranicznych dr. Benesza 


Na 16 stycznia br. zwołane jest 
pierwsze zebranie komitetu euro- 
pejskiego, utworzonego na podsta- 
wie projektu Brianda o europej- 
skiej jedności i współpracy. 

Świat międzynarodowy przy tej 
okazji znowu zastanawiać się bę- 
dzie nad rozwiązaniem zagadki, 
czy idea Paneuropy jest proble- 
mem obecnie żywotnym, czy mar- 
twym. Usłyszymy wiele głosów na 
dzieji, wiele głosów pesymizmu i 
ironji. Do pesymizmu będzie tym 
razem więcej okazji, albowiem pro- 
gram zebrania komitetu nie będzie 
specjalnie bogaty, a ograniczy się 
jedynie do pracy przygotowawczej 
i nankowej, przeważnie w kwestji 
gospodarczej. 

Wielka depresja w międzynaro- 
dowej polityce europejskiej dotad 
trwa a prognoza na rok 1931, je- 
żeli nie jest nawet zupełnie pesymi 
styczna, nie jest też i różowa. Spo- 
ry w kwestjach mniejszościowych, 
które w tym czasie będą rozpatry- 


wane w Genewie nie przysporzą | 


też lepszego nastroju dla idei pan- 
wuropejskiej. 


Kwestja praktycznej organizacji 


państw i narodów Jednego konty- 
nent'u datuje się dopiero od niedaw 


na i idzie ręka w rękę przedewszy- 
stkiem z kwestią powojennej mię- 


mówił o niej w Genewie podczas 
zebrania ligi narodów i ogłosił, że 
według jego mniemania narody, 
które są geograficznie tak zespolo- 
ne, jak to ma miejsce z narodami 
w Europie muszą być połączone ja 
kimkolwiek związkiem, muszą być 
zorganizowane, aby móc dyskuto- 
wać o wspólnych interesach, przyj- 
mować wspólne rezolucje, i muszą 
wytworzyć między sobą takie sto- 
sunki solidarności, aby mogły one 
w każdej chwili przeciwstawić się 
porządkowi w Europie lub wywo- 
taé nową zawieruchę wojenną. 
Myśl Brianda znalazła już swego 
czasu w Genewie żywy odgłos i 
była zaakceptowana przez wszyst- 
kich; w tej czy innej formie nie zni 
knie już ona z porządku dziennego 


międzynarodowej i europejskiej po | się zapatrują — aby 


dzynarodawej kooperacji. Prawdą |$ 


jest, że pewnym politycznym jej 


wyrazem była już znana doktryna f 


Monroego z roku 1823, która w ten 
sposób reguluje sprawy miedzy A- 
meryką a Europą, że Ameryka ni- 
gdy nie powinna się mieszać do 
łuteresów enropelskich, ale nie po- 
winna też ścierpieć, aby Europa 
mieszala się do spraw amerykań- 


skich. Ale ta zasada, która miała |§ 


przez całe stulecie przemożny 
wpływ na zagraniczną politykę Sta 
nów Zjednoczonych Ameryki Pół- 
nocnej nie pokonała nawet różnie 
między północną a południową A- 
meryką — wprost przeciwnie, mie- 


które południowo amerykańskie re || 


publiki dziś już całkiem otwarcie 
w teorji i praktyce występuł 
ciwko doktrynie Monreego. 
Idea Paneuropy jest wynikiem 
ideowego i politycznego przewrotu 
wynikiego ze światowej wojny i za 


burzenia, a powstała, by dać Euro- | 


pie trwałe podstawy pokoju, by 
konstruktywną polityką gospodar- 
czą naprawić gospodarczy 
powstały z przyczyn wojny świato 
wej. Idea ta jest zatem daleko wię 
cej tendencją, niż gotowym iz 
wszystkiemi  detalanii epracowa- 
nym programem na papierze. Idea 
Paneuropy była do ostatniego cza- 
su głoszona przeważnie przez jed- 
nostki luk przez mniejsze organiza 
cle polityczne. Dopiero franenski 


minister Briand wniósł pierwszy tę |: 


idzę we wrześniu zeszłego roku na 
forum międzypaństwowej polityki, 


prze |Ę 


Potężny dramat erotyczny, 
tragiczne dzieje zdradzonej kochanki 


lityki — nawet obecnie, pomimo, 
że po ostatnich wyborach w Niem- 
czech i ostatnim sporze w sprawie 
morskich zbrojeń między Francją 
a Włochami nadzieje na zrealizowa 
nie tej idei zmałały prawie do mi- 
niniim i przedstawiałą się znacznie 
gorzej aniżeli przed rokiem. 


Nie idzie į nie pójdzie też nigdy 
o to, aby było utworzone w Euro- 
pie jedno państwo, aby zostały wy 
mazane granice terytorjalne, etno- 
grałiczne i gospodarcze, aby były 
uciskane mniejszości językowe i 
kulturalne i przeprowadzona 
jak sobie niektórzy w swojej fanta 
zł wyobrażają — jakaś unifikacja 
europejska, lecz idzie o to — a z 
tem zgadzają się nawet ci, którzy 
najbardziej pesymistycznie na to 
zjednoczyć 


PIOTRKOWSKA 108. 
WY 


Dziś rewelacyjna premiera! 


Wspaniały arcyfilm pro- 
dukcji europejskiej 1930 r. 


slrza! 


Europę pod względem  zospodar- 
czym, gdyż wszystkie państwa są 
gospodarczo od siebie zależne, ma- 
ja wspólne gospodarcze interesy i 
muszą pracować w tym kierunku, 
aby zniknęła anarchła produkcyj- 
na i eksportowa, aby współną pra- 
cą i energią powstał gospodarczy 
porządek, utworzony przez współ- 
ną organizację i racjonalizację ży- 
cia w tym wielkim kotie euronej- 
skim. Idzie też dalej o to, aby prak 
tycznem rozpatrywaniem kwestji i 
sporów politycznych, momentalnie 
łagodzonych, wytworzyła się atmo 
słera spokoju i współpracy, która- 
by umożliwiła rozpatrywanie kwe- 
siji poważniejszych i zaręczyła na 
koniec taką organizację Europy, w 
którejby wojna była rzeczą wyklu- 
czońa a wszystko szłoby po drodze 


Operze 


ilustr. 


W rolach głównych: Wielkie gwiazdy o wszechświatowej sławie: 


Marcella Albani, 


chace, | i 


Wspaniała iłustracja muzyczna pod kierankiem znakomitego 
Leona Kamfora. 


zygiryc 


Arno 


ita Rina, 


” zagraniczny 


Krukowski* 


Henry George, 
Evi Eva. 
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Początek seansów o godz. 
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Passe-partout prócz urzędowych 
nieważne, 
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w 100 proc. MONNAIE 
dźwiękowcu polskim p. Ł 


NA SIDIR 


Niezwykła Premja! 


zj kojowe umowy, 


zgody i pokoju. 


Paneuropa — lub inaczej nazy« 
wając europejską powojenna 
współpraca, ma powstać jako no- 
wy system kooperacji, prowadzo- 
nej i rządzonej wspólnemi interesa- 
mi w walce o rozwój i postęp ma- 
terjalnego i duchowego życia euro- 
pejskich narodów i państw. Pan- 
europa stworzyć mą nowe ramy w 
obrębie których  organizowałoby 
się polityczne i kulturalne życie na 
rodów europejekich. 


O statucie tej nowej zżednoczo» 


jnej Europy Świadomie i umyślnie 


dotychczas się nie mówiło, gdyż 
tu leży ostry kamień przydrożny, 
o jaki mogłyby się rozbić wszyst- 
kie dotychczasowe obrady i wywe 
łać takie spory, na które jeszcze 
dziś jest zawcześnie. 


Dr. Benesz poriaje trzy przyczy- 


> |ny, które obecnie tamują rozwój 
22 | idei paneuropejskiej: 


1) Obecna walka gospodarcza ł 
chaos w Europie, którego unormo- 
wanie wymaga pracy usilnej ca- 
fych dziesięcioleci. 


2) Obecna walka polityczna (po 
sprawa długów 
powojennych, mniejszości narodo- 
wych itd.) przy Której strasznie 
czy nie strasznie jeszcze długo bę- 
dą niektóre państwa jednoczyć się 
przeciwko obecnemu porządkowi 
prawnemu w Europie. Tworzenie 
się tych wspólnych bloków pań- 
stwowych przeszkadzą dei pan. 
europejskiej — stan taki potrwa 
zapewne do roku 1940-45. 


3) Stanowisko Rosji, bez udzia- 
łu której nie mogłyby istnieć Sta- 
ny Zjednoczone Europy. 


Już dzisiaj systematycznie pra« 
cuje się nad usunięciem tych po- 
ważnych przeszkód j wiele wybit- 
nych sił politycznych poświęca się 
dia przygotowania trwałego funda 
mentu poto, aby europe współ- 
praca — Stany Zjednoczone Euro- 
py — eurepejska federacja — (fak- 
kolwiek chcemy nazwać nowopow= 


9 | stałą organizację) przestała być ide 


ałem a stała się rzeczą konkretną ł 
życiową. 
J. 


Międzynarodowy kon- 
gres mieszkaniowy 


odbędzie się od 1 — do 5 czerwca 
br. w Berlinie. Kongres ten będzłe 


H połączony z praktycznemi pokaza- 


mi oraz z wycieczkami i objazda- 
mi. Głównym tematem obrad kon- 
gresowiczów ma być kwestia ta- 


P nich mieszkań i budowy jedno i 


adwurodzinnych domów. 


Dziś! 


Szanowna Publiczność, która nie miała możności 
ujrzeć osobiśnie królowej polskiego ekranu 


LAI 


otrzyma fotografję lub 
program z własnoręcznym 


JUAN 


Powyższą premją będzie dodawać kasa do 
każdego dziesiątego (10) biletu. 


"Nr, 8 


Marszałek Piłsudski 
na Maderze 


w otoczeniu przedstawicieli 
władz portugalskich 


Śmierć znaczy drogę 


bohaterskiej wyprawy 
powietrznej 


BOLEMA, 8 stycznia. Pat.)— 
W chwili odlotu grupy hydro- 
planów italskich, odbywają- 
eych łot transatlantyeki, hydro- 
plan; pilotowany przez kpt. 
Recagno, musiał opuścić się na 
morze po osiągnięciu zaledwie 
50 metrów wysokości. Prawy 
pływak uległ znacznemu uszko 
dzeniu. 


Starszy sierżant, mechanik, 
który znajdował się w ehwili 
wodowania w pływaku po- 
niósł śmierć, Trzej inni członko 
wie załogi wyszli bez szwanku. 
ku. 


Drugi hydroplan, kierowany 
przez kpt. Boera, zmnszomy był 
do pospiesznego opuszczenia Się 
na morze w 10 minut po rozpo- 
częciu lotu. Wskutek silnego u: 
derzenia  hydroplanu o po- 
wierzchnię wody wybuchł na 
hydroplanie pożar, Kpt. Boer, 
por. Barbicinti, sierżant mecha- 
nik Nensi i radjotelegrafista, 
Imbastari. ponieśli śmierć. 


Przyczyną obu wypadków 
jest nieuniknione ryzyko star- 
towania z wiełkiem obciąże- 
niem, koniecznem ze względu 
na przelot nad Oceanem. 


Dziś oczekiwane jest jed*ak 
przybycie jednego z dwuch hy- 
droplanów, które przymusowa 
wodowały, do Fernanda Noron- 
ha. Drugi hydroplan będzie 
mógł przybyć tam jutro. 


Amerykański Df 
nad Atlantykiem 

LONDYN, 8.1. (ATE). — Ame. 
rykański lotnik Maclaren, odbywa- 
jący wraz z małżonką lot na hy- 
droplanie przez ocean Atlantycki, 
który wylądowai na wyspach Ber- 
mudzkich, zamierza dzisiaj wyru- 
szyć w dalszą drogę. Kolejnym 
etapem lotu będą wyspy Azorskie. 
Lotnik oświadczył, że warunki 
atmosferyczne były dość niepo- 
myślne podczas pierwszego loto, 
dlatego też samolot musiał szybo- 
wać stale nuniejwięcej na wysoko- 
ści 1,360 mtr, W 
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Zwycięstwo systemu koncesji auiobusoWyci 


Akcja „Głosu Porannego" odniosła zupełny sukces 


Warsz. koresp. „Głosu Poran- | wielkie sumy, gdyż autobusy u-|WEM ZBADANIU ZAGADNIE- 


nego“ telefonuje: 


ruchomiono na linjach najru- | NIA KOMUNIKACJI I TRANS- 


„Głos Poranny* od dłuższego |chliwszych, które posiadały już | PORTU SAMOCHODOWEGO 


już czasu domagał się w swych |komunikację kolejową. 

artykułach sanacji komunikacji! Dziś z Czytelnikami naszymi 
autobusowej, która  urągała podzielić się możemy wiadomo- 
wszelkim zasadom bezpieczeń- |Ścią, że akcja „Głosu Poranne- 


stwa i hygjeny. Ciągłe katastro- |go* odniosła zupełny sukces. 
||fy pociągały za sobą śmierć pa- 


Mianowicie wezoraj 


lub conajmniej ieh MINISTERSTWO ROBÓT PU- 


W POLSCE — ZADECYDOWA 
ŁO WPROWADZIĆ SYSTEM 


KONCESYJNY DLA PRZED- 
SIĄBIORSTW AUTOBUSO- 
WYCH. 


Zagadnienie koncesyjne rzn- 
cone przez „Glos Poranny“ wy- 


a państwo traciło |BLICZNYCH PO SZCZEGÓŁO- |wołało wiele sprzeciwów wśród 


Jak zginął przodownik Sznapka 


prusi dzień wielkiego procesu w Ruybnikach 


RYBNIK, 8.1. (PAT). — O go- 
dzinie 9,30 rozpoczął się dalszy 
ciąg rózprawy sądowej przeciwko 
sprawcom morderstwa, dokonanego 
na osobie  przodownika policji, 
Sznapki. Przystąpiono do postępo- 
wania dowodowego. Pierwszy prze 
słuchany był świadek BIGALKE, 
organista parafii ewangielickiej w 
Gołasowicach. Świadek zeznaje po 
niemiecku. Opowiada przebieg wy- 
padku przed  zamordowaniem 
Sznapki i zauważa, że grupa pow- 
stańców przybyła do domu związ- 
kowego i przeszukała kilka pokoi 
w tym domu. Jeden z powstańców 
oświadczył, że w tym domu upra- 
wiana jest propaganda w duchu 
antypaństwowym, że jedzą polski 
chleb, a pracują przeciwko pań- 
stwu polskiemu. 


go Świeżego. Fuksówna zaprzecza 
temu kategorycznie, skonfrontowa 
na jednak że Świeżym, który sta- 
nowczo potwierdził ten fakt, cofa 
poprzednie zeznanie į oświadcza, 
że bandażowała Świeżemu rękę. 
Ponadto dodaje, że zażądał ktoś 
od niej jeszcze bandaża, lecz temu 
uż nie dała. 


Świadek RAJWA, robotnik z 
Golasowic, zamieszkały w pobliżu 
domu związkowego, zeznaje. że w 
krytyczny wieczór widział światło 
w domu związkowym i na plebanji, 
potem światło w obu domach zga, 
ste i zaraz usłyszał dźwięk rozbija- 
nych szyb. Słyszał też głos: „Jeżeli 
to wszystko będzie zniszczone, wte 
dy Polska wszystko będzie musia- 
ła zapłacić* (w języku niemiec- 
kim). Zaraz po tem zaczęto trąbić 
od strony domu związkowego, a 
w następnej chwili usłyszał głos 
Wacławika na dworze, który krzy- 
czał „alarm“ i trabit. _ Następnie 
słyszał rozmowę między pastorem 
a Wacławikiem. Na pytanie Wacła 
wika, czy ma dalej trąbić, pastor 
kazał trąbić i bić w dwony. Wkoń. 
cu usłyszał dzwon na wieży, a 
równocześnie dało się słyszeć 
osiem strzałów, W czasie rozmowy 
pastora z Wacławikiem światło 
ponownie zapalono w domu związ- 
kowym i w domu pastora.  Świa- 
dek zauważył też koło domu związ 
kowego po alarmie kilka grup Iu- 
dzi. Po dłuższej chwilowej ciszy tt- 
słyszał głos „chwytalcie go“: Co 
się działo dałej nie wie. 


Świadek nie może wyjaśnić, w 
jaki sposób się stało, że ludzie 
zgromadzili się w owym czasie w 
domu związkowym gdyż zwykle o 
tej porze żadne zebranie nie odby- 
wało się, Również na pytanie, czy 
może wyjaśnić, że o alarmie za 
pomocą trąby ludzie byli poinfor- 
mowani, nie umie dać odpowiedzi. 


Następny świadek, Erna FU- 
KSÓWNA, nauczycielka szkoy 
mniejszościowej opowiada, że gru- 
pa powstańców przybyła do szko- 
ły, jednakże potwierdza, że pow- 
stańcy dzieci nie bili, nie grozili 
im niczem oraz nie wyrządzili żad- 
nej krzywdy. Co do samego prze- 
biegu mordu zauważa, że widziała, 
kiedy nagle z domu związkowego 
wybiegło kiiku ludzi, którzy po 
pewnym czasie wrócili, rozpowiada 
iac, że kogoś pobiit. 


Po krótkiej przerwie zabrał głos 
prokurator, który, wskazując na 
artykuł „Kattowitzer Zeitung”, w | 
którym mowa jest o tem, że pro- 
kurator i przewodniczący odbyli 
przed rozprawą konferencję z 
przedstawicielami prasy polskiej, 
oświadczył, że ze swej strony żad- 
nej konferencji z przedstawiciela- 
mi prasy nie odbywał. Również 
i przewodniczący na prośbę proku- 
ratora stwierdza, że z przedstawi- 
cielami prasy konferencji nie miał. 


W tem miejscu obrosa podnosi 
sprzeczność zeznań świadka z zæ- 
znaniami, złożonemi przed sędzią 
śledczym. 


Obrońca zwraca się do proku- 
ratora o wyciągnięcie konsekwen- 
cji z tego fakiu. Przesłuchany po- 
wtórnie Rajwa oświadcza, że zezna 
nie to pochodzi od jego imiennika, 
również zamieszkałego w Golaso- 
wicach. Fakt ten wywołał porusze- 
nie na sali rozpraw. 


Zkołei przesłuchano świadka Ja- 
na LUKSA, radnego gminy Gola- 
sowie, ewangelika, usposobionego 
przychylnie dla niemców. Luks 

Dalej zeznaje świadek Jan NE- | by? w domu związkowym krytycz- 
BRAS, nauczyciel szkoły mniej- |nego dnia, wezwany przez pastora. 
sześciowej w Golasowicach. Zezna | Rozmawiał, po wybiciu szyb, z pa- 
nia jego nie wnoszą do postępowa- | storem, który powiedział mu, że 
nia dowodowego nic nowego. ŚWIA | przyjedzie Calonder i to wszystko 
dek nie pamięta wiele, ciągle się | musi być zapłacone. Był on jed- 
myli, a skonfrontowany ze świad- nym z tych, którzy przenosili zwło 
kiem Fuksówną, coła swe pierwot- |kj zabitego komendanta  Sznapki 
ne zeznanie. z przykopu do domu związkowego. 


O godzinie 13,10 przewodniczą- 


Na tem obrady przerwano o 
cy zarządził przerwę, 


godz 16,145 na przeciąg 5 minut. 


Po krótkiej przerwie Jan Luks 
opowiada dalej, że po przeniesie- 
niu do domu związkowego ciała 


Sznapki, rany jeszcze krwawiły 


Po przerwie o godz. 15-cj wzno- 
wiono obrady. 

Pytano powtórnie FUKSÓW- 
NĘ, czy bandażowała rękę rume- 


co znaczy wedłe opowiadania le- 
karza rzeczoznawcy, że Sznapka 
jeszcze żył. W dalszym ciągu 
Jan Luks charakteryzuje stosunki 
jakie panowały w  Golasowicach. 
We wsi tej jest około 70 procent 
ewangelików, Od pewnego czasu 
stosunki między ludnością polską 
a niemiecką pogorszyły się, Obec- 
ny pastor Hefflinger pełnił funkcje 
według świadka, od niespelna 2 
lat, podczas gdy pogorszenie sto- 
sunków panuje od więcej niż roku. 
Naczelnik gminy Golasowice, Do- 
leżyk, wybrany został w 1927 roku 
t. j. blisko przed 4 laty, 


Ostatni zeznawa! dziś Józef 
LUKS. Zeznania jego nie wniosły 
do postępowania dowodowego no- 
wych momentów. 


Pod koniec obrona wnicsła a 
zarządzenie wizji lokatnej, proku- 
rator nie sprzeciwił się, uważając 
jednak podobną wizję lokalną w 
tym stanie procesu gdy jeszcze 
nie wszyscy świadkowie zeznawali, 
za przedwczesną. Przewodniczący 
zapowiedział decyzję w tej sprawie 
w dniu jutrzejszym. Poczem roz- 
prawę odrnczył do godz. 9 rano 
dnia jutrzejszego. 


sier zainteresowanych. Zrzes. 

nia przedsiębiorstw autobuso 
wych oraz izby przemysłowa - 
handłowe domagały się pozosta- 
wienia dotycliczasowego stanu 
rzeczy, bowiem ich zdaniem. 
normalna konkurencja najszyb 
ciej doprowadziłaby do rozwo- 
ju sieci autobusowej w Polsee. 

Wszyscy pasażerowie autobn 
sów odczuli jednak już na wła- 
snej skórze na czem ta konku- 
rencja polega. Po szosach kur- 
sują „trumny samochodowe*, 
kierowane przez niedoświadczo- 
nych, lub już wycofanych z kur 
su kierowców (byle taniej!) 

Te właśnie względy skłoniły 
ministerstwo robót publicznych 
tto wprowadzenia koncesji, któ- 
te pelinąć mogą komunikację 
autobusową na drogę racjonal- 
nego rozwoju. 

Władzą naczelną komunika- 
cji autobusowej będzie pań- 
stwowa komisja przewozów sa- 
mechodowych, którą pozosta- 
nie przy ministerstwie robót pu 
blieznych. W komisji tej wezmą 
udział przedstawiciele mini- 
sterstw: komunikacji, poczty, 
spraw wojskowych, spraw we- 
wnętrznych, skarbu i przemy- 
słu. 

Przy województwach czynne 
będą komisje wojewódzkie — z 
udziałem obywateli. Będą one 
miały prawo wydawania kon- 
cesfi. 

Przy udzielaniu koncesji bę- 
dą brane pod uwagę kwalifika- 
cje moralne i materjąlne ubie- 
gającego się o koncesję. W ra- 
zie, gdyby kilku petentów, ue 
gających się o koncesje, pr” 3 
dało równe kwalifikacje. ki 
cesja zostanie ndzielona teniu. 
kto zohowiąże się do korzysta- 
nią z autobusów krajowego wy- 
robu. 

Koncesji aut 5a- 
morządom udzielać będzie 
wprost ministerstwo robót pu- 
biteznych w porozumieniu z mi 
nisterstwem spraw wewnętre- 
nych. 


Miss Amy Johnson 


jedzie koleją do Moskwy 


Miss Amy Johnson, wobec o- |logicznego, oraz lotnikami, mma- 


strzeżeń polskich fachowców, 
zdecydowała się nie narażać ży- 
cia i przygotować niebezpieczny 


jącymi warunki lokalne, posta- 
nowi, czy lot jej jest możliwy 
obecnie w czasie zimy, czy też 


lot przez Syberję do Pekinu z |musj go odłożyć do wiosny, 


większą rozwagą. 
W tym celu, miss Johnson 
wyjeżdża do Moskwy koleją. 
Tam, na miejscu, po nara- 
dzie z przedstawicielami mo- 
skiewskiego instytutu meteoro- 


W każdym razie, mis Amy 
powróci z Moskwy koleją do 
Warszawy, gdzie zostawi przez 
ten czas samolot i potem, albo 
poleci dalej. albo wróci swym 
samolotem do Londynu. 


9.1..— „azos PORANNY — 1931 


ar. 8 


Mello Frango 


przywódca rewolty hiszpańskiej 
znany lotnik  transoceaniczny, 
który niedawno uciekł z więzie- 
nia, podburzał załoge lotniska 
pod Madrytem, a po stłumieniu 
ruchu uciekł samolotem do Por 
tugalji, został zaangażowany do 
służby lotniczej w Ameryce Po- 
łudniowej. 


Strejk węglowy 
w Niemczech 


w stadjum likwidacji 


BERLIN, 8,1. (PAT) — Wedie 
informacji prasy w strejku na tere 
nie górno - śląskiego zagłębia wę- 
glowego wzięło udział w dniu dzi- 
siejszym około 3600 górników, W 
okręgu gliwickim strejk dziś nieco 
osiabł. Również w kopalniach w 
okolicach Zabrza górnicy zaczyna- 
ja wracać do pracy. W kopalni 
„Gliwice“ załoga stawiła się w 
komplecie do rannej zmiany, W ko 
palni „Sośnica* pracowało dziś o- 
koło 10 proc. górników. Na kepal- 
ni Abwehr strejk całkowity. U 
bram tej kopalni zebrał się wczoraj 
demonstracyjny wiec przy udziale 
kobiet i dzieci. Przed kopalnią 
Królowa Ludwika tłum zaatako- 
wał policję, która w obronie was- 
nej użyła pałek gumowych. Na ko- 
palni Hedwigwunsch _strejkujący 
zasypali policję gradem kamieni. 


Pożar 
przy ul. Narutowicza 9 


Dziś o godzinie 1 min. 30 we- 
zwano straż ogniową do pożaru, 
` który wybuchł w mieszkaniu pań- 
stwa Markus, przy ul. Narutowicza 
nr. 9. Po przybyciu drugiego 
oddziału straży okazało się, że od 
pieca zapaliła się podłoga. 

W ciągu kilkunastu minut ogień 
ugaszono, 


DŹWIĘKOWY 
KINOTEATR 


rz 


W 


Dziś i dni nasłepnych ! 


Zwycięskim pochodem poprzez wszystkie stolice świa- 
ta, podbił serca i umysły widzów, niezrównany 
król pieśniarzy 


Maurice Ghevalier 


swym przepięknym głosem i czarującemi pieśniami, 
zachwyca i upaja w arcyfilmie p. t. 


Parada Miłości 


W roli pięknej i despotycznej królowej, najsubtel- 
niejsze zjawisko ekranu, wiośniana i urocza 


Janette Mac Donald 


Film ten, to pieśń miłosna najpiękniejszej pary 
kochanków. 
Początek w dni powsaednie 4—, w sob., niedz, i święta e 2-ej 


Rada miejska odrzuciła 


wniosek © przyznanie 50 tusięcy złołych 
ma „Odpowiedź Treviranusowi" 


Z powodu późnej pory nie rozpatrywano sprawy bezpodstawnego 


pobierania wynagrodzeń za posiedzenia w elektrowni 


Wczorajsze posiedzenie rady 
miejskiej mialo przebieg bardzo 
burzliwy. Porządek dzienny obrad 
nie rokował specjalnie emocjonują 
cych momentów, za wyjątkiem 
może punktu 3-ego, w którym mia- 
fa być mowa o  ustosunkowaniu 
się radnych Wolczyńskiego i b, wi- 
ceprezydenta  Groszkowskiego do 
uchwały rady z dn. 26.1.1927 r. i 
z dn. 23 lutego 1928 r. Chodziło 
tu o zwrot sum podjętych, jako ho 
norarjum za udział przedstawicieli 
miasta w posiedzeniach władz nad- 
zorczych elektrowni i kolei elektry 
cznej. Inni przedstawiciele samo- 
rządu honorarjum tego się zrze- 
kli na rzecz gminy miejskiej, uwa- 
żając je jako wpiyw należny mia- 
stu. 

Otóż wbrew  przewidywaniom, 
najniespodziewaniej wywiązała się 
na wczorajszem posiedzeniu wielo- 
godzinna dyskusja na temat pacy- 
fizmu i militaryzmu w związku z 
wnioskiem r. Pogonowskiego o 50 
tysięczne subsydjum na budowę 
łodzi podwodnej „Odpowiedź Tre- 
viranusowi*. O i-e] w nocy dy- 
skusja ta jeszcze trwała, oblitujse 
w burzliwe incydenty, spowodowa 
ne różnymi zarzutami, a nawet na- 
paściami  osehbistemi. Dzwonek 


kiewicza i r. Pogonowskiego, któ- 
rzy chcieli ze sprawy  subsydjum 
na łódź podwodną ukuć narzędzie 
gry politycznej. 

Po dość ostrych  utarczkach z 
N. P. R. frakcja P. P. S. złożyła 
następującą deklarację: 

„Frakcija PPS oświadcza, że nie 
będzie głosować za wnioskiem, 
gdyż uważa tego rodzaju demon- 
strację przeciwko hecom nacjona- 
listów niemieckich za nieodpowied- 


nią. 
Państwo polskie ma dość siły, 


aby odeprzeć ataki na swoje tery- 
torjum środkami właściwymi do je- 
go dyspozycji. 

Spo'eczeństwo polskie nie po- 
winno dać się porwać w wir nastro 
jów wojennych, czego wiśnie 
pragną żywio!y reakcyjno - nacjo- 


A 


R LJ = s 
bymisie i 

Warsz. koresp „Gosu Poran- 
nego“ telefonuje: 

W związku z naszą wczoraj- 
szą wiadomością © dymisji dy- 
rektora denartamentu ogólno- 
kształcacego w ministerswie o 


przewodniczącego bezustannie |" Żłobicki RE 
dźwięczał. Atmosfera niezwykłe na | W/Aty P. łobickiego, owia- 
prężona. dujemy się, że w dniu wczoraj- 


szym otrzymali dymisję nastę- 
pujący długoletni urzędnicy te- 
go ministerstwa, a mianowicie: 
p. Władysław Radwan, naczel- 
nik wydziału programowego (co 
już zapowiadaliśmy), naczelnicy 


wydziałów Kubrynowicz i Rei- 
= zz) 
4 | 


siwo W „i 


Potworny mord obłąkanego— ofiary 


BERLIN, 7 stycznia. (Telegr., — Jestem Abrahamem, złoży- 
własny) — Wstrząsająca zbrod |łem w ofierze swego syna. 

nia dzieciobójstwa dokonana 
zostala pod Berlinem. 

Ubiegiej nocy nad ranem zia- 
wił się w rewirze policyjnym w 
Spandawie 36-letni, starszy se- J} 
aes urzędu NE rarocznego synka Schótzkego z 


Schótzke j kładąc zakrwawiony |przeciętą krłanią. Nieszczęśliwa 
nóż na stole dyżurnego urzędni- |matka dziecka, która leżała o0- 
ka, oświadczył: 


Na sali dochodzi do podnieconej 
polemiki pomiędzy reprezentanta- 
mi większości pp. prez.  Ziemięc- 
kim, wiceprez. Rapalskim, r. mec. 
Kempnerem, r. Andrzejakiem i 
Lichtenstejmem, a opozycją, W osor 
bach r. Wojewódzkiego, pos. Wasz 


Dziecion 


u 
d 


Policjanci udali się natych- 
miast do mieszkania Schótzke- 
go, gdzie w ociekającem krwią 
lóżeczku znaleźli zwłoki pólto- 


przez policję obudzona i zawia- 
domiona œ ‘strasznej śmierci 
swego dziecka, 


r TE 


SE | Schótzkego aresztowano i pod 
Š | dano ekspertyzie lekarskiej, po- 
ES) nieważ chodzi tu niewątpliwie 
4|o zbrodnię na tle psychozy reli- 
gijmej. 

Schótzke już od roku zajmo- 
wał się rozmaitemi zagadnienia 
4 mi religijnemi i po przeiściu 
BE | przez kilka sekt wstąpił osta- 
l | tecznie do zrzeszenia Weissen- 
DR | berga, twórcy obłąkańczej sek- 
(4 ty., „Białej Góry“. 


| Weissenberg, który siebie u- 
waża za proroka zdołał skupić 
około swojej „nauki“ o silnych 
ME | akcentach  nacjonalistycznych, 
H około 100 tysięcy wyznawców. 
j|.Nabożeństwa* jego są pewne- 
go rodzaju seansami  spiryty- 
M | slycznemi, na których kobiety 
j wpadają w histeryczny trans 
i wykonują dzikie pląsy. Weis- 
senberg przywraca je następnie 
do przytomności Í oświadcza 


erze Ahrahamowi 


| 
| 
| 


nalistyczne, organizujące hecę an- 
typolską. 

Za nasz obowiązek uważam) 
przedewszystkiem głośno i poważ- 
nie _ manifestować  nieztomność 
praw do ziem, przyznanych Polsce 
przez traktaty i oddziaływać na 
opinię tych czynników w innych 
państwach w kierunku przeciwdzia 
łania zamachom na cakść ziem 
polskich“. 

Po złożeniu deklaracji, przewod- 
niczący poddał imiennemu głoso- 
waniu wniosek r. Pogonowskiego. 


36 głosami przeciwko 17ptu, 
wniosek upadł, 
Z powodu 


1 m. 20) sprawa radnych Wolczyń' 
skiego i Groszkowstiero rozpatry- 
wana będzie na nasiępnem rosie- 
dzeniu, GEL. 


= 


EJ LJ 
4 
g 


w min'sterstwie oświecenia publicznego 


ter oraz wizytatorzy dr. Miku- 
łowicz, Statkiewicz i Barszczew 
ski. 

Uchodzi za rzecz pewną, że 
dotychczasowy dyrektor depar- 
tamentu p. Pieracki, mianowa- 
ny zostanie drugim podsekreta- 
rzem stanu. 

Miejsce p. Radwana obejmie 
dotychczasowy wizytator mini- 
sterstwa, p. Juljusz Balicki, au- 
tor szeregu książek — historji 
Polski, popularyzujących dzie- 
dzinę nauki języka polskiego. 


późnej pory (godz. 


Weissenberga 


uroczyście, że wypędził z nich 
złego ducha. 

Z pośród proroctw Weissen- 
berga wymienić wypada  „roz- 
mowę z duchem Bismarcka, 
który mu kazał obwieścić niem- 
com, że w roku 1931 Anglja zo- 
stanie pochłonięta przez morze, 
a Niemey po zdruzgotaniu Fran 
cji i Polski będą przeżywały o- 


bok na łóżku, została dopiero |kres niebywałej świetności. 


Dr. Diefrich 


minister finansów Rzeszy, oświad- 
czył w Stuttgardzie, że rząd Zaw 
mierza wprowadzić państwowy do- 
datek do pensji każdego urzędni- 
ka i pracownika, aby obniżyć ko- 
szty produkcji przemys ewej. 


Komisarz Biedrzyński 


przed trybunałem kar- 
nym w Lipsku 


BERLIN, 8 stycznia. (Pat.) — 
Wczorajsza rozprawa przed try 
bunałem karnym w Lipsku, w 
procesie przeciwko komisarzo- 
wi polskiej straży granicznej 
Biedrzyńskiemu była jawna. 
Rozpatrywano z czyjej winy 
podkomisarz Leśkiewicz został 
zabity w Opaleniu, Według ze- 
znań Biedrzyńskiego niemieccy 
urzędnicy graniczni zwabili po- 
aków do mrocznej komórki na 
wegiel gdzie urzędnik niemiec- 
ki Sender zażądał od nich pod- 
dania się. Potem niemcy prze- 
prowadzili polaków do pokoju, 
w którym odbvwała się kontro- 
la paszportów. Tam Leśkiewicz 
został zabity, 

Według zeznań inspektora 

sięzienia w Kwidzyniu Bie- 
drzyńcki miał mu oświadczyć, 
że udało mu się przy pomocy 
swego niemieckiego współnpra- 
cownika wydobyć plany mode- 
lu nowego systemu masek ga- 
zowych za cenę 2500 marek. 
B. miał przy sobie tylko 250 zł., 
gdyż kasy polskich posterun- 
ków granicznych są s'abo zao- 
patrzone, B. zaprzecza tego 
rodzaju przedstawianiu rzeczy 
przez inspektora więzienia, któ- 
ry starał się tylko w czasie ro»: 
mowy z B, przy pomocy suge 
stywnych pvłań wmówić ten 
slan rzeczy jaki odpowiada nie: 
mieckiemu punktowi widzenia, 
Podczas zeznań przedstawiciela 
niemieck. ministerstwa komu- 
nikacji znowu zarządzono taj- 
ność obrad, 


Tow. Kredytowe Ziemskie 


uzyskało pożyczkę w Londynie 


Z Warszawy donoszą: 

Jak się dowiadujemv Towa- 
rzystwo Kredytowe Ziemskie w 
Warszawie, celem przyjścia z 
pomocą rolnictwu oraz dla uła- 
twienia swoich operacji i dzia- 
łalności instytucji bankowych z 
towarzystwem związanych, za- 


ciągnęło w towarzystwie ube% 
pieczeń „Prudential“ w Londy- 
nie pożyczkę w wysokości 800 
tysięcy dolarów (przeszło 7 mil- 
jonów zł.) na okres 5detni (8 ł 
pół proc.) na bardzo dogodnych 
warunkach z gwarancją Banku 
Gospodarstwa Krajowego. 


wieika 


burza 


na morzu Czarnem i Kaspijskiem 


RYGA, 8.1. (ATE) Na Czarnem 
morzu panuje silna burza, która 
wyrządziła wielkie szkody w por- 
tach sowieckich. Żegluga morska 
zupełnie ustała. Również większe 
okręty, kursujące pomiędzy Odesa 
a Stambułem, wskutek burzy po- 
zostają w portach. Okręty „Lenin* 


i „Gordiejew* z wielkim trudem 
dotarły do Sewastopola. 

I na morzu Kaspijskiem szaleje 
silna burza, Której ofiarą pad'o 53 
rybaków, zaniesionych na krze na 
otwarte morze. Wys'ane na pomoc 
okręty wojskowe zdołały uratować 


tylko 7 rybaków 


Nr. 8 


Pose! niemiecki 
w Paryżw 


91 — „GŁOS PORANNY” — 1931 


Sziuka Mussoliniego o Napoleonie 


Dyktator Włoch w roli autora dramatycznego 


O tem, że wódz faszyzmu wło- | 


ma stałych teatrów dramatycznych 


wanie autorstwa sztuki jest zwo! 


kiego zajmuje się również pracą jedynie t. zw. „stagione'a”*, wędru- | niony. Mimo to nie można oprzeć 


Jterącią, wiadomo już oddawna. 
Niemalą sensację wzbudziła wiado 
mość, iż autorem wystawionego 
świeżo w teatrze rzymskim a na- 
stępnie w Medjolanie dramatu pt. 
Campo di Maggio“ traktującego o 
życiu Napoleona jest Mussolini, u- 
krywający się pod nazwiskiem re- 
żysera scali medjolańkiej Giovanna 
Forzano. 


Już przed premjerą dramatu te- 


SJ |go w Rzymie opowiadano głośno w 


po złożeniu wizyty kondolencyjnej 
z powodu zgonu marsz Joifref. 


kołach teatralnych, że autorem, 
względnie współautorem dzieła jest 
Vussolini. Późniejsze fakty potwier 
dziły prawdę tej wiadomości. W 
tych dniach dramat został powtó- 
rzony w Medjolanie w jednym z 


|nalejszych teatrów „Olympia, 


We Włoszech jak wiadomo nie 


Biuralisika ziondynu 


królową wyspy polinezyjskiej 


Do Sydney w Australji przybyła 
w tych dniach królowa Evelina, 
władczyni wyspy Badu. Prasa w 
Australji przynosi długie artykuły 
o bajecznej karjerze królowej Eve- 
liny. W roku 1898 wyszła 28 lat 
licząca biuralistka w Londynie pa- 


` ni Evelina Maud Croker za loudyń- 


skiego adwokata. Pitta Zahella. Po 
dwuch latach szczęśliwego małżeń 


* stwa umarł mąż pozostawiając żo- 


nę bez środków do życia, Młoda 
wdowa została „stewardesaą* na 
luksusowym parowcu „Omar“ u- 


trzymującym komunikację pasażer 


ską między Anglją i Australją. W 
swej powrotnej drodze przebył pa- 
rowiec „Omar“ niebezpieczńe lezio- 
ra koralowe i odniósł ciężkie n- 
szkodzenia około wyspy Badu, tak 
że musiał tam dłużej się zatrzymać 
by praeprowadzić konieczne repe- 
racje. 

Badu jest wielką wyspą, którą 
rzadko nawiedzają okręty. Miesz- 
kańcy tej wyspy, należacy do jedne 
go z licznych plemion malajskich, 
cieszyli się smutną sławą ludożer- 
ców. Pani Evelina postanowila od- 
być wycieczkę po wyspie, chociaż 


stwami. Podczas tej wycieczki zbłą 
dziła, a zanim odnalazła drogę, o- 
kręt odpłynął zapomniawszy zupeł- 
nie o swej „stewardessie*, Pani E- 
velina znalazła się w rozpaczliwem 
położeniu, a nie mając żadnej innej 
drogi wyjścia, musiała odszukać 
tubylców. Po dłuższem biądzeniu 
odkryła w gęstych lasach ich osa 
dę. Ku swemu przerażeniu ujrzał: 
że przed każdą chatą tkwiły pal 
na których widniały czaszki ludz 
kie. Weszła do pierwszej lepsze” 
chaty, gdzie zastała nagiego dziku 
8a. Gestami dała mu do zrozumie- 
nia, że jest głodna, a dzikus dobro 
dusznie postawił przed nią dzhan 
jakiegoś napofu oraz owoce. Pan' 
Evelina w krótkim czasie nawiąza - 
ła kontakt z dzikusami i nauczyło 
się ich mowy. Była wtedy bardzo 
D ZEE EDYCZY A E T iaaa 


Naiwigksza elektro- 
wnia na świac'e 


ma być wybudowana w Stanach 
Zjednoczonych przy tamach na rze 
ce św. Wawrzyńca. Elektrownia te 
dysponować będzie siłą 2 mil onów 
kon: parowych a koszty budowy 


mają wynosić według projektu 54| guae wysiawiuno na widok puba czpy zw.oki marsz. Jolfre'a. 


miljony dolarów. 


_ ostrzegano ją przed niebezpieczeń- | że 


chuda, a ta okoliczność uchroniła 
ja przed pożarciem przez dzikusów. 
Pani Evelina przekonała się, że 
gościnne plemię nie jest wcale po- 
zbawione inteligencji, albowiem bu 
duje sobie obszerne, bardzo czyste 
chaty, których dachy zaopatrzone 
były nawet w rzeźby artystyczne. 
W owym czasie mieszkańcy wy- 
spy przedsiębrali liczne wyprawy 
do sąsiednich wysp, skąd wracali 
z jeńcami, Jeńców zatrzymywano 
I pożerano a czaszki nasadzano na 
pale przed chatami. 

Pani Evelina zaopiekowała się 
kobietami i dziećmi I zawarła przy 
jaźń z mieszkańcami wyspy. Jej 
powaga wzrosła gdy żonie naczel- 
nika plemienia oddała usługi przy 
porodzie. Postanowiła też zostać 
na tej wyspie, chociaż okręt po 
kilku tygodniach zatrzymał się zno 
wu koło wyspy Badu, by zabrać 
swoją „stewardesse“, Pani Evelina 
poprosiła tylko o kilka świń I kur, 
oraz narzędzia, książki i naftę, Gdy 
zmarł nagle naczelnik wysny W7- 
spiarze postanowili wybrać białą 
kobietę swą królową. Pani Evelina 
Przyjęła ten wybór pod warunkiem. 
mieszkańcy wyrzekną się ludo- 
Żerstwa. Teraz wyspa fest wspania 
le zagospodarowaną i cieszy s'e 
wielkim dobrobytem, a biała królo 
wa jest ubóstwiana przez swych 
poddanych. 


z 


jące z jednego miasta do drugiego. 
Do Mediolanu zaproszono tedy re- 
żysera i głównych aktorów, którzy 
przyczynili się do premjery rzym- 
skiej wspomnianej sztuki. Po pre- 
mjerze ujawniono dotychczasową | 
iajemnicę przedstawienia, mianowi 
cie, że Musselini jest twórcą samej 
idei dramatu jak też je] części treś 


ograniczył się do roli inscenizato- 
ra dramatu. 


Treścią sztuki jest dzie'o „stu 
wielkich dni Napoleona“ aż do bi- 
twy pod Waterloo. Traktuje ona 
tragedię bohatera, mającą swój za 
czątek w czasie, gdy przyjaciele 
Napoleona tracą zrozumienie dla je 
go wielkiego dzieła. Napoleon ule- 
ga nie potędze faktów i zdarzeń 
politycznych, ale małym intrygom i 
podejściom kilkunastu osób z jego 
najbliższego otoczenia,  intrygom, 
które łamią realizację jego wiel- 
kich zamierzeń. Scena na „Champs 
de Mai“ jest wyrazem zwycięstwa 
parlamentaryzmu, nad cesarzem 
który chciał siłą swej energji oso- 
bistej pokonać trudności. 


Dramat Mussoliniego jest, krótka 
mówiąc, walką Giganta z Pigmefa- 


się wrażeniu, że monologi, w któ- 
rych Napoleon skarży się na nie- 
wierność swych wcześniejszych 
zwolenników jest zarazem monolo- 
giem Mussoliniego. Widownia te- 
atralna, ta ilnstruowana z góry i 
ta przyjmująca rzecz objektywnie. 
doskonale te rzeczy rozumie, Te 


„też nafcharakterystycznieiszym e- 
ciowej, podczas gdy reż, Forzana | 


pizodem premjery dramatu Musso! 
niego były oklaski i brawa. głośn: 
na widowni, gdy Napoleon wygło 
sił następujące zdanie: „Gdy wszy- 


scy mnie już opuszczą (czyt. towz . £ 


rzysze) pozostanie mi armią i n- 
ród. W ich wierność wierzę”. 


Przemówiła tu przez autora sz” 
ki dusza czarnych koszul, w oki 
skach i brawach widowni przemó- 
wila jego faszystowska armfa... 


Hr. Juliusz Karoly 


nowy mauser © (ew zagranicz 
| nych Węgier. 

z awr R odcień | 

woe ci ccd 


Ministerstwo lotnictwa 


Projekt skasowania min. 


Jak słychać, w niedługim eza 
sie ma nastąpić reorganizacja 
w poszczególnych  ministor- 
stwach i resortach. 


Według obiegających pogło 


mi, w której Gigant pada. Jako | zek, prejektowane jest utworze. 
przeciwnik Napoleona występuje |nie nowego ministerstwa Jat- 
Fouche, przedstawiony z całym pa |nietwa, któreby objęło cało- 
tosem teatralnego intryganta. Na- |kszłał spraw lotnictwa zarów- 
poleon Mussoliniego jest wybitną |no cywilnego, jak i wojskowz- 
jednostką historji, człowiekiem o |$% iak to ma miejsce prawie 


tej mocy falentu 1 siły, jakiego 
znamy z legend po jego Śmierci 
stworzonych. 


Dramat został podobno bardzo 
dobrze odegrany przez zespół ak- 
torski, mimo to zwrócono uwazę 
ną fakt, iż po krótkotrwałym poby 
cie na scenie rzymskiej przeszedł 
on do Medjofanu i to nie do najwy- 
bitniejszego teatru, Abstrahując 
od tego stwierdzić należy, że Sa- 
mo wystąpienie Massoliniego w ro 
li poety, ktćry do tłumu przema- 
wia nie wprost, ale pod maską „zro 
bionego* autora stanowi dużą sen 
sację. 


Mussclini jest bardzo zdolnym 
dyplomata i wiedział dobrze, że le- 
Śli wystąpi z otwartą przyłbicą au- 
tora dramatycznego, będzie musiał 
brać odnowiedzi”łność za każde sło 
wo wypowiedziane przez bohatera 
dramatu. Oficjalnie z tego obowiąz 
ku oedrowiedz'alności przez ukry- 


anlinn czl-nlxr woanna w Paryżu 


we wszystkich państwach sa 
zachodzie Europy. Realizacja te 
go projektu ma jakoby mastą: 


pracy i opieki społecznej 


nić w ciągu najbliższych mie 
sięcy. 

Oprócz połączenia spraw rot 
nictwa w jednem ministerstwie, 
projektowane jest iakoby «kau- 
sowanie ministerstwa przey i 
opieki spolecznej | przydziele- 
nie ngend, podlegających lemu 
ministerstwu, do innych mini- 
słerstw, mianowicie: Sprawy 
pracy — do ministeTstwa prze 
mysłu i handlu, sprawy npiekł 
społecznej — do min. spraw 
wewnętrznych, sprawy nhbezpie 
czań sąś — do min. skarho. 


Co kobieta myśli o meżczyźnie 


dedno z pism zagranicznych 
urządziło wśród swych czytelni 
ków ankietę na temat; Co dzi- 
siejsza kobieta sądzi o dzisiej- 
szym mężczyźnie? 

Oto najbardziej charaktery- 
styczne odpowiedzi:  „Dzisiej- 
szy mężczyzna jest tak podob- 
ny do wczorajszego, że nie za: 
sługuje na miano dzisiejszego. 
Jeżeli jednak jest człowiekiem 
o wysokim intelekcie napraw- 
de, lo korzę się przed jego wyż- 
szością, jeżeli jest tylko „kandy 
datem na świetna partję* j pa- 
to tylko reklamuje swą wyż- 
szość, by brać dolary, to go- 
dzien jest tylko pogardy. Jeżeli 
jest człowiekiem szlachetnym i 
subtelnym, to podziwiam go, a- 
le jeśli uważa, że z tvm. pię: 
knym charakterem należy mu 
się miejsce .w ob'akach*, to 
godzien jest tylko lilości. Jeżel! 
rważa mnie mężczyzna za niż- 
zą od siebie tylko dlatego, 
e jestem kobietą, to godzien 
est nienawiści. Jeżeli nienawi- 
lzi kobiet. te zasługuje na obo- 
jętność*, 

Inna pani odpowiada na an. 
kietę: „Dzisiejszy mężczyzna 
stwarza bardzo mało wartości, 
wyjąwszy dziedzinę techniki, w 
której najbardziej twórczy są 
amerykanie. W dziedzinie nau. 
ki į sztuki cisza, 


wość. Dzisiejszy mężczyzna, 
którego zniszczyła wojna i! 
cjeżka walka o byt, walka o: 


najprymitywniejsze wygody ży 
cia. nie tworzy nie dla wieczno- 
gei 
starał się bezmyślną zabawą 
| zagłuszyć w sobie krwawe 
wspomnienia, obecnie stał się 


człowiekiem zimnym i wyra- 
chowanym, idzie po linji naj-| 
mniejszego oporu, dlatego, } 


W | že dziś nie przeżywa, lecz pcha 


pierwszym dniu przedefilowaibj przed zwłokami 65 tysięcy paryżan |taczkę życia. Mężczyzna dzi- 


albo cierpli- - 


Bezpośrednio po wojnie 


siejszy jest jednostronny 1 
poza swoim zawodem ma zain- 
teresowanie tylko dla gazet, re 
wji i kawiarni. Kobieta współ- 
czesna powinna bez względu na 
wlasne ciężkie przyżycia pomóe 
mężczyźnie pchnąć życie na in- 
ne tory, co zjednoczonemi sila- 
mi zapewne się uda“. 


Rigardo Alfaro 
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nowy prezydent Panamy. 


! Farija szachów 


z trzematuzinami graczy 
jednocześnie 


została rozegrana przez slynnega 
szachistę Aljechina w Belgradzie. 
Aljechin grał jednocześnie z 36 gra 
czani, æ. rozegranie tylu partji 
jtrwało od 8 po poł do 11 w nocy. 

36 parti wygrał, Aljoehn 28 
partje, 12 na remis a jedną tylko 
przegrał. 


z ao 
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Budżet kodzi na rok 1931-32 


zamyka się sumą trzydziestu kilku miljonów złotych 


Donosiliśmy już, że przed kilku 
dniami wszedł pod obrady plenum 
magistratu łódzkiego, budżet admi 
nistracyjny Łodzi na rok 1931-32. 


Prace budżetowe samorządu 
łódzkiego trwają już w magistra- 
cie kilka miesięcy. 


Magistrat rozpoczął je jeszcze w 
sierpniu uh, roku, Ponieważ jednak 
rozpowszechniły się pogłoski, nie- 
dementowane przez stery miarodaj 
ne i władze nadzorcze, o tem, ja- 
koby wskutek upływu trzyletniej 
kadencji rada miejska i magistrat 
łódzki mają być rozwiązańe, a na 
ich miejsce ma być mianowany ko 
misarz rządowy — wladze wyko- 
nawcze samorządu przerwały pra- 
te budżetowe. 


Pogłoski te nie sprawdziły się i 
kadencja władz miejskich została 
wbrew przewidywaniom przedłużo 
na na okres nieokreślony. Władze 
komunalne pozostały przy sterze 
rządów i — siłą rzeczy — musiały 
poważnie zabrać się do prel'mina- 
rza budżetowego na bież. rok. 


W pracach nad budżetem trzeba 
było wziąć pod uwagę zamierzenia 
cćkarbowe i finansowe miasta na 
przeciąg dłuższy, tembardziej, że 
niewiadomo, kiedy rozpisane zosta 
ną uowe wybory samorządowe. Po 
dobno, jak to już pisaliśmy, nie 
odbędą się one wcześniej, jak po 
uchwaleniu przez seim ustawy Sa- 
morządowej; ale kiedy to nastąpi 
— trudno przewidzieć. 


Budżet łódzki 


Nocne dyżury antek 


Dziś, w nocy dyżurują następu- 
jace apteki: J. Koprowskiego (No- 
womiejska 15); S. Trawkowskiej 
(Brzezińska 56), M. Rozenbluma 
(Cegielniana 12); M. Bartoszewski: 
go (Piotrkowska 9: J Kłupty 
(Kątra 5%; L. Czyńskiego (Roki- 
cińska 53). 


opracowany Zo- 


przemysłowem Łodzi. 


stał na podstawie preliminarza po- 
szczególnych wydziałów magistra- 
tu. W roku bieżącym wytworzyła 
się na naszym gruncie komunal- 
nym tego rodzaju sytuacja, że 
oszczędność maksymalna musiała 
stać się myślą przewodnią budżetu 
a tem samem zamierzeń władz mu 
nicypalnych na cały rok. Doświad 
czenie lat ubiegłych wykazało, że 
samorządowi łódzkiemu nie wolno 
zbyt pochopnie liczyć na kredyty 
i to nawet przyrzeczone przez rząd. 
To też obecnie, okazała się koniecz 
ność  okrojenia i zredukowania 
wielkich pozycji budżetowych i u- 
mieszczenia w preliminarzu budże- 
towym tylko pozycji, niezbędnych 


dla zaspokojenia najbardziej palą 
cych potrzeb miasta. 

Budżet poddany został analizie 
magistratu i po uchwaleniu go wej 
dzie on pod obrady parlamentu 
miejskiego. W chwili obecnej nie- 
wiadomo jeszcze dokładnie, jak 
ukształtują się budżety poszcze- 
gólnych resortów miejskich, a tem 
samem całego magistratu, W toku 
pracy wyłoniła się potrzeba doko- 
nania wielu modyfikacji zamierzeń 


finansowych miasta, Možna "77717 i 


powiedzieć tylko tyle, że budżet 
projektowany na rok 1931 zamy- 
ka się sumą trzydziestu kilku mi- 
ljonów złotych. 

GEL. 


Nowe gmachy szkolne 


wznosi samorząd łódzki na przedmieściach 


W ciągu roku ubiegłego, dzię 
ki wysiłkem magistratu łódz- 
kiego i poparcia ze strony kura 
tor jum, zdołano doprowadzić 
pod dach budynek szkolny przy 
ul. Rokicińskiej 43. Obecnie za 
chodzi potrzeba poczynienia sze 
tepu inweslvcji wewnętrznych 
w nowowzniesionym gmachu 
przy ul. Rokicińskiej, co % yma- 
ga poważnego nakładu środ- 
ków. Ponieważ przyznany o- 
Statnio przez ministerstwo kre- 
dyt nie jest wystarczający — 
magistrat m. Łodzi zwrócił się 
o przyznanie dalszego kredytu, 
zelem ostatecznego wykończe- 
nia budynku w ciągu pierw- 
szych miesięcy zbliżającego się 
sezonu budowlanego, aby 
gmach ten oddać na potrzeby 


TEST IEAA EN EAI E PEN I PET NY OTOZ SODY OP EPO STZ STEP j 


Delegacja robotnicza bodzi 


imierwemiować będzie u minisita Hubickicćo 


w sprawie zniesienia „martwego sezonu“ 


Bezrobotni Łodzi, tworzący 
kolosalna masę kilkudziesięciu 
tysięcy robotników, pozostają- 
cych bez środków utrzymania, 
znajdują się w tragicznej sytu- 
acji. 

Wzmagajacy się ciągle kry- 
zys odbija się fatalnie na stanie 
uruchomienia przamysłu łódz- 
kiego, który masowo redukuje 
personel pracowniczy, a w pier- 
wszym rzędzie kadry robotni- 
cze. 

W związku z tem położeniem 
bezrobotnych Łodzi udała się 
w dniu wczorajszym do War- 
szawy specjalna delegacja okrę- 
gowej komisji związków zawo- 
dowych w osobach posła Szczer 
kowskiego i b. senatora Danie- 
lewicza, która przedłoży minl- 
strowi pracy i opieki społeczne] 
dr. Hubiekiemu szczegółowy 
memorjał uwypuklający wszech 
stronnie sytuację bezrobotnych 
naszego miasta : domagający 
się podjęcia doraźnej pomocy 
dła dotkniętych przesileniem 


20-procentowa redukcja płac 


nastąpi w całym przemyśle zgierskim 


W dniu wczorajszym we 
wszystkich zgierskich fabry- 
kach włókienniczych otrzymali 
robotnicy dwutygodniowe wy 
mówienie. Przemysłowcy zgier- 
scy zawiadomili robotników, że 
po upłynięciu okresu wymówie 
nia będą mogły być zawarte no- 
we umowy, jednakże z obniże- 
miem dotychczasowych płac o 
20 do 25 proc. 

Wymówienia te stoją w związ 
ku z kilkukrotnemi konferen- 
cjami, jakie przemysłowcy zgier 
scy odbyli w czasie okresu świa 
tecznego. 

Natychr st po otrzymaniu 
przez rokotniiyw wymówień, 
delegaci fabryczni zawiadomili 
poszczególne związki zawodo- 
we, które postanowiły podjąć w 
tei sprawie odpowiednie kroki. 
STEEZEMARY: SARATOWIE OO CA 


Redukcje 
w „Zawierciu” 


W związku z kryzysem i ogól 
nemi trudnościami w produk- 
eji bawełnianej dyrekcja S. A. 
„Zawiercie* wymówiła z termi- 
nem č wutygodniowym pracę 
500 w,*-walifikowany tkaczom. 

Redukcje te pozostają w 
związku z dążeniem szeregu 
wielkich firm bawełnianych do 
obniżenia płac robotniczych. 

B. 


Celem naradzenia się nad sy- 
tuacją jaka wytworzyła się w 
związku z projektem obniżenia 
płac przez przemysł zgierski, od 
będą w początkach przyszłego 
tygodnia w Zgierzu zarządy po- 
szczególnych związków przy 
udziale delegatów  fabrvcznych 
narady oraz wiece robotnicze. 


(p) 
Redukcje w bodzi 


Po przerwie pracy, jaka na-/ 


stąpiła w łódzkich zakładach 
przemysłowych na skutek okre 
su świątecznego, uruchomione 
zostały w bieżącym tygodniu 
niektóre większe fabryki, jak: 
Scheiblera i Grohmana. Poznań 
skiego, Geyera, Eiserta i Hirsz- 
berga. 

Zatrudnienie w powyższych 
zakładach przemysłowych od- 
bywa się w ramach przedświą- 
tecznych, za wyjątkiem  zakła- 
dów zjedrtuczonych Scheiblera 
i Grohmana. gdzie praca zo- 
stała zredukowana z trzech dni 
na dwa dni w tygodniu. 

Nie zostały dotychczas uru- 
chomione fabryki Leonarda i 
Benicha oraz cały szereg po- 


mniejszych fabryk, które do- 
tychczas jeszcze nie oglosiły 
terminu ponownego podjęcia 


pracy. (p) 


Memorjał powyżej wspom- 
niany brzmi, jak następuje: 

„Ciężki kryzys gospodarczy. 
jaki przeżywa cała Polska, od- 
bił się m. in. również na prze- 
mysłach: włókienniczym, budo- 
wlanym i ceramicznym, oraz 
na robotach sezonowych. Wsku 
tek tego robotnicy, zatrudnieni 
w wyżej wymienionych przemy- 
słach, jak i na robotach sezono- 
wych miejskich, znaleźli się 
w bardzo ciężkich warunkach 
materjalnych, gdyż sezon roz- 
począł się we wszystkich gałę- 
ziach przemysłu ze znacznem 0- 
późnieniem. 

Nie lepiej przedstawia się 
sprawa rozpoczęcia robót sezo“ 
nowych — samorządu, który 
z braku na ten cel odpowied- 
nich funduszów, rozpoczął je, 
nie jak w latach poprzednich, 
w marcu ij kwietniu, lecz w ma- 
ju i czerwcu. 

Równocześnie robotnicy, za- 
trudnieni w przemysłach bu- 
dowlanym i ceramicznym. z po- 
wodu słabego sezonu budowla- 
nego, Pracowali niepe'nv ty- 
dzień, To samo ograniczenie 
pracy do dwuch dni w tygodniu 


dotknęło robotników pracują- 
cych na rokotach sezonowych 
miejskich, W Łodzi robotnicy 


sezonowi pracowali po 5 dni w 
tygodniu, w Piotrkowie no dwa 
dni, w Pabjanicach po dwa do 
trzech dni, w Tomaszowie po 
trzy dni i t. d. Wielu z pośród 
robotników podlegajscvch t. 
zw. „sezonowi martwemu'* mi- 
mo, iż w normalnych czasach 
pracowali po 6. 7 i 8 miesięcy, 
— w roku 1930 przepracowa!i 
zaledwie 20 tygodni w sezonie. 


Biorąc to wszystko pod uwa- 
=» oraz, że tych wszystkich ro- 
4 -'xów zwolnionych z pracy 
jest około 17 tysięcy na terenie 
województwa łódzkiego, zwraca 
my się do pana ministra z u- 
przejme prośbą o wydanie za- 
rządzć q uchylającego sezon 
martwy, dla wvmienionvch ro- 
botników na terenie wo'ewódz- 
twa łódzkiego a to zgodnie z 
art. 5 ust. 3 ustawy z dnia 18 
lipca 1924 roku o zabezpiecze- 
nie roboników na wypadek bez 
robocia i umożliwienia prze- 
trwania ciężkiego okresu bezro 
bocia robotnikom pozbawionym 
pracy i zapomóg w okresie od 
15 grudnia do 15 marca. 


Jednocześnie uważamy sobie 
za obowiązek wskazać na fakt, 
że na terenie łódzkiego PUPP. 
w dniu 3 b. m.  zarejestrowa- 
nych było 50.000 bezrohotnych. 
z których tylko nieznaczna 
część pobiera zasiłki. 


Wszvstko to wskazuje na bar 
dzo ciężkie położenie mas bez- 
robotnych na terenie wojewódz 
twa łódzkiego i musi przejąć 
nas obawą o los tych tysięcy 
bezrobotnych, pozostających w 
okresie zimy, bez jakiejkolwiek 
pomocy ze strony funduszu bez 
robocia i państwa. 

Wkońcu zaznaczamy, że se- 
zon martwy na terenie woje- 
wództwa łódzkiego był eorocz- 
nie uchylany, za wyjątkiem ro- 


ku bieżącego“. 
Delegacja Łodzi robotniczej, 
po złożeniu cytowanego me- 


morjału p. ministrowi Hubie- 
kiemu, interwenjować będzie w 
głównym zarządzie funduszu 
bezrobocia w sprawie powię- 
kszenia zastępu urzędników w 
biurach wypłat zasiłków, co 
zmniejszyłoby wydatnie godzi- 
ny wyczekiwania bezrobotnych 
na mrozie, na wypłatę zapo- 
móg. Powrót delegacji spodzie- 
wany jest w dniu dzisiejszym. 


(g) 


szkolnictwa już z początkiem 
przyszłego roku szkolnego. 


Ponadto magistrat zwrócił się 
do władz centralnych o przyzna 
nie kredytów na budowę szkół 
w dzielnicy bałuckiej, gdzie już 
od lat kilku odczuwa się brak 
odpowiedniej ilości lokali szkul- 
nych, a przytem oddane, jak 
dotąd, na użytek szkolnictwa lo 
kale bardzo często nie odpowia 
dają temu celowi. Magistrat 
łódzki zgłosił gotowość ofiaro- 
wania terenów pod budowę no- 
wych gmachów szkolnych, tak, 
iż wzniesienie nowych budowli 
będzie w wysokim stopniu tyl- 
ko od akcji finansowej ze stii- 
na użytek szkolnictwa zależne 
ny władz centralnych. (a) 


| Awanfurniczy pasażer 


nie chciał zapłacić na» 
leżności dorożkarzowi 

Nocy wczorajszej jakiś miody 
człowiek wynajął dorożkę, każąc 
się zawieżć do jednej z restauracji 
łódzkich, następnie znów do innej 
it d. Fo kolelnem zawitaniu do 
„Tivoli“, „Louvreu“ „Bachusa” i 
innych pasażer postanowil 
wreszcie zrezygnować z dalszych 
usług dorożkarza i zanyłaj © fæ 
chunek, 


Podpity najwidoczniej pasażez, 
wzburzony wysokością żądanej 
kwoty rzucił się na  dorożkarza 


(nawprest posesji przy ul. Piotr- 
kowskiej 52), policzkuląc mistrza 
bata. 


Zaalarmowany awanturą poste- 
runkowy odprowadził obu do VII 
komisarjatu, gdzie awanturniczy 
pasażer, podający Słę ma Mieczy- 
sława Rembosza - Brojewskiego, z 
zawodu aktora widowiskowego, z0- 
stał do wytrzeźwienia. 


Dorożkarz, zgłosiwszy się rano 
do Komisariatu, otrzymał wreszcie 
należność, poczem  awanturniczy 
Pasażer został wypuszczony ną 


Nowy magistrat Rudy Pabi. 


obejmuje dzisiaj urzędowanie 


Jak już w dniu wczorajszym do- 
nosiliśmy, onegdaj wieczorem doko 
nano wyboru nowego burmistrza 
Rudy Pabianickiej w osobie burmi- 
atrza p. Franciszka Dulki. 

Na tem samem posiedzeniu wy 
brano również ławników na po- 
szczególne resorty, przyczem wi- 
ceburmistrzem wybrany został Cel 
ber Teodor, ławnikiem oświaty — 
ks. Lewandowski, ławnikiem go- 
snodarczym — Adam Szmydt, ław- 
nikiem finansowym — Jan Berger. 

W czasie wyborów zaszedł cie- 


kawy incydent. Mianowicie przeds 
stawiciele N, P. R. — lewicy, któ- 
ra reprezentowana jest w nowej 
radzie miejskiej Rudy Pabj-nickie 
przez dwuch radnych, przeszli da 
opozycji. 

W dniu dzisiejszym nowowybrae 
ny burmistrz, p. Franciszek Duika, 
przejmie w obecności inspektora 
samorządowego, p. Szczerbińskie- 
go, urzędowanie od ustępującego 
burmistrza Rudy Pabianickiej, p. 
Adama Łatkowskiego, (a) 


HUMOR ZAGRANICZNY 


— Więc to jest twoja narze- 


— Przyjacielu, 
— Za dwuch? 
dla ciebie! 


ona ma ro 
Ożeń się z 


czona? Czy mądra też jest? 
zum za dwuch! 
nią! To jest odpowiednia żon 
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Bitiem wymuszano zeznania? 


? 


Trzy osoby podejrzane o komumzm przed sądem 


W dniu 21 maja 1930 roku przo- 
downik siużby śledczej Władysław 
Mikołajewski, pełniąc służbę przy 
ui. Gdańskiej zauważył około go- 
dziny 18-ej jakiegoś młodego osob 
nika, którego częsta spotykał w to 
warzystwie znanych mu działaczy 
komunistycznych. Gdy na widok 
Mikołajewskiego mlody c: kwiek 
przyśpieszył kroku, wywiadowca 
undat się za nim i zatrzymał go 
przy zbiegu ulic Zawadzkiej i 
Gdańskiej. Przeprowadziwszy przy 
pomocy drugiego wywiadowcy, Ka 
szuba, rewizję osobistą, Mikołajew- 
eki znalazł w kieszeni palta ręko- 
pis pisany atramentem p. t. „Czer- 
wona pomoc M. O. P. R.S 

Zatrzymarym okazał się 27-let- 
ni Szymon Korn. 

W czasie przesłuchiwania w po- 
ficji Korn zeznał, że należy do or- 
ganizacji MOPR-u, do której zo- 
stał wciagnięty W Piotrkowie 
przez Fiszla Bidermana. Znalezio- 
ny przy nim rękopis otrzymał od 
znajomej swej, niejakiej „Reti“. 

Naskutek zeznań Korna, zostali 
aresztowani 21-letni Fiszel Bider- 
man, który zeżnał, że nie zna Kor- 


na i nie ma nie wspólnego z orga- | S$ 
oraz Rela |W 


nizacią komunistyezną 
Szternszuss (Al. I Maja 50). 
Szternszussówna zezna”a, że Tę- 


kopis przepisała na prośbę nieja- S 


kiego „Dawida“, którego peznała 


m stowarzyszeniu esperantystów | 


„Labora“. Znajomy ten prosił la. 
by po przepisaniu kartkę oddała 
przy zbiegu ul. Wółczańskiej i 
I Mała Kornowi. Do przynależenia 
do jakiejkolwiek partji komunisty- 
mej Szternszussówna nie przyzna- 
ła się. 

Przeciadułący w więzieniu jako 
oskarżony o działalność komuni- 
styczną niejaki Wolf Lenczner, po 
okazaniu mu fotografii Korna 
oświadczył, że jest to wybitny 
działacz komunistyczny na terenie 
Piotrkowa. 

W dniu wczorajszym 27-letni 
Abram Szymon Korn, 21-letni Fi- 
szel Biderman f 17-letnia Rela 
Szternszuss zasiedli na ławie oskar 
żonych sądu okręgowego. 

Oskarżeni nie przyznali się do 


winy. 
TEPEE ZTP EII OEI AO EIE IET ISEN 
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bisiy do Radakteji 


Szanowny Panie Redaktorze! 


Dla upamiętnienia 100-ej roczni- 
ty powstania listopadowego wyda- 
no t. j. wybito srebrne pięciozło- 
tówki. Niestety, ilość ich była tak 
znikoma (5000 sztuk), że już dzi- 
siaj cena egzemplarza wynosi 40 
zł Nie sądzę, że ta mała ilość by- 
ła wykonana celowo, w celu podbi- 
cia ceny mon'ty pamiątkowej, 
jak to było ze slynnym znaczkiem 
pocztowym „czarnym Trąmpczyń 
skim“, ale pamiątka powinna być 
dostępna dla każdego obywatela. 
nawet nie posiadaiacego „pleców*. 
Car Mikołaj wydawał pensję urzęd 
nikom, wypłacał żołd żołnierzom, 
a pozatem każdy mógł otrzymać 
jeden egzemplarz pamiątkowego 
(3800-lecie Romanowych) rubla w 
banku państwa, Kurs tego skazu 
przez długi okres nie przekraczał 
1 i pół rubla. U nas inaczej. Oby- 
watele nie wiedza nawet, że wy- 
puszczono monety pamiątkowe. A 
przecież sztanca jest i możnaby wy 
bt jeszcze. Ale czy Się na to zgo- 
dzą osoby. które już w zapas mo- 
net zdążyły się zaopatrzyć? 

Z poważaniem 
Fr, Majewski. 


NZ ZZ ZZ 
{e 
r 


Korn zeznaje, że rękopis otrzy- 
mał od jakiejś znajomej na prze- 
chowanie, Po aresztowaniu go, w 
policji bito go w nieludzki sposób, 
związane sznurami i oblewano wo- 
dą. Nie mogąc znieść katuszy, po- 
dał pierwsze lepsze nazwiska, ja- 
kie mu przyszły na myśl, a więc 
nazwiska  Bidermana ji Sztern- 
szussówny. 

Bidermau podtrzymuje swe ze- 
znania złożone w śledztwie, a mia- 
nowicie, że nie ma nic wspólnego z 
organizacją komunistyczną i nie 
zna ani Korna, ani też Siernszus- 
sówny. 

Szternszussówna potwierdza swe 
zeznania złożone w śledztwie, za 
wyjątkiem tej cześci, w której jest 
mowa, jakoby rękopis po przepi- 
sanin miała doręczyć Kornowi. Ze- 
znanie to wymuszono na niej w u- 


Dziś i dni anai 


dźwiękowo-śpiewny produkcji 
krajowej, na tle noweli Henryka Sienkiewicza. Prze- 
róbka filmowa Ferdynanda Goetla 


JANKO MUZYKANT 


Realizacja: Ryszard Ordyński. 
Muzyka: Grzegorz Fitelberg i Leon Sziller. 


Najpiękniejszy film 


rzędzie śledczym. Faktycznie rę- 
kopis ten do przepisania otrzymała 
od znajomego studenta politechni- 
ki, który jej pomaga w nauce. Nie 
zna go z nazwiska, lecz wie, że na 
imię mu Dawid. 

Po przesłuchaniu oskarżonych, 
sąd przystąpił do przesłuchania 
świadków. Św. Lenczer zeznaje, że 
w czasie przesiuchiwania go w u- 


rzędzie śledczym wymuszono na | $$ 


nim zeznania biciem. 

Po przesłuchaniu 
świadków oraz po przemówieniu 
prokuratora i obrońców, sąd udał 
się na naradę, poczem ogłosił wy- 
rok, mocą którego Abram Szymon 
Korn został skazany na 4 lata 
więzienia z pozbawieniem praw, 
pozostali zaś oskarżeni z powodu 
braku dowodów winy zostali unie- 
winnieni, 


Teksty piosenek: Konrad Tom. 


Role główne odtwarzają: 


Maria Malicka i Wiiold Conti 
oraz A, Dymsza, K. Krakowski, A. Żabczyński i in. 


Nadprogram: Wspaniałe dodatki dźwiękowe. 


Początek seansów o godz. 4-ej po poł, w sob., niedz, i święta, 


o godz. 12 w poł 


w 8ob, i niedz, od godz. 12-ej do 3-ej po poł. 


Ministerstwo robót publiez- 
nych opracowuje w porozumie- 
miu z zainłeresoewanemi mini- 
sterstwami projekt nówego po- 
datkn, a mianowicie podatku 
budowlanego. Ministerstwo przy 
układaniu projektu tego podat- 
ku wyszło z następującego zało- 
żenia: 

Na podstawie postanowień 
„lex Zoli“ o spłacie długów hi- 
potecznych właściciele nieru- 
chomości zapłacili 575 miljonów 
złotych zamiast 5 miliardów. 
Gdyby ta cała suma została 
wpiacona, toby siłą rzeczy loka- 
torzy płacili wyższe komor- 
ne, OBRADY POS 


mea 


. Ceny miejsce normalne, na I seans od 1 zł. 


1 zł} i 1.50 


wojną tytulem komornega 935 
miljonów, dzisiaj płacą 544 mil- 
jony, przyczem Jokaterzy od- 
najmują o wiele więcej, niż w 
okresie przedwojennym i z sub- 
łokatorów czerpią znaczne do- 
chody. Ministerstwo robót pu- 
blicznych wychodząc z tego 
założenia, nosi się z zamiarem 
opodatkowania tych właścicieli 
nieruehomości, którzy na zasa- 
dzie „les Zoll“ umorzyli długi 
hipoteczne oraz opodatkować w 
mniejszej mierze tych lokato- 
rów, którzy odnajmują części 
swego mieszkania sublokato- 
rom, 

Emni zk po OCE 


Piotrkowskie 


Zarząd hut szklanych piotr- 
kowskich „Hortensja“ j „Kara“ 
wymówił pracę wszystkim TO- 
botnikom i pracownikom, żąda- 
jąc zgody na obniżenie zarob- 
ków dotyczasowych o 30 proc. 
Na żądanie to robotnicy i pra 
cownicy nie zgodzili się, 

Do zatargu tego. przyłączyła 
się jeszcze sprawa angażowania 
personelu z Niemiec przez dy- 


huty szklane 


obniżają zarobki robotnicze o 30 procent 


rektora hut Chrystmana, czemu 
opierają się związki, jednak za- 
rząd hut nie ustępuje i wyzna- 
czył termin -zgaszenia pieców, o 
ile warunki jego nie zostaną 
przyjęte. 

Obecnie związki 
przeniosły sprawę zatargu na 
teren rządowy, domagająe się 
interwencji ministerstwa pra- 
cy. (b) 


zawodowe 


pozostałych |! 


È, | | sumpcję napojów, 
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Koledze naszemu inż. Jerzemu Szczeciń- 
skiemu z powodu śmierci 


Matki Jego 


serdeczne wyrazy współczucia składają 


Współpracownicy firmy Ch. L. Lipnowski. 


Pp. 
wodu zgonu Matki Ich 


Inż. Jerzemu i Benjaminowi Szczecińskim z po- 


Pn wyrazy szczerego współczucia 


M. GLATTEROWIE 


Przedwczesna Śmierć 


jest prawie zawsze 


skutkiem przejedzenia 


Zdaniem wielkiego wynalaz- 
cy Tomasza Edisona, odkrycia 
w najbliższej przyszłości będą 
dziełem raczej lekarzy, biolo- 
gów į chemików. aiz techni- 


$ ków. 


Czasopismo „Review of Re- 


BE | views“ skierowało pod adresem 
+3 | Edisona szereg pytań, na które | 
j| odpowiedział on m. 


pująco: 


Mamy za wiele chorób, mu- 


3 simy temu przeciwdziałać, Dla- 


tego też biologowie i chemicy 


JE | powinni pokazać, ca potrafią. 


Na pytanie, czy ludzie nie po 
winni obecnie mniej jadać, po- 
dobnie jak ograniczono już kon 
Edison odpo 
wiedział, iż, jego zdaniem, wy- 
padki przedwczesnej śmierci w 
80 proc, spowodowane byly 


EH | zbyt obfiter« jedzeniem, 


Po 21 roku życia człowiek 


+ nie potrzebuje ani wielkich por 
sicji. 


ani wielkiego wyboru dań. 
Jeśli chce się dożyć późnego 
wieku, trzeba się ranczyć u- 
miarkowania w jegzeniu, jak- 
kolwiek byłoby to trudnem. 
Sam Edison wypija tylko 


leszcze jeden podatek budowlany 


Lokatorzy, odnajmujący mieszkania, będą opodatkowani 


przez komisję  międzyminister- 
jalną i aprobowaniu przez radę 
min. przekazany zostanie do sej 
mu, 


Znów kafasfrofa 


na szosie sieradzkiej 


W dniu wczorajszym miała 
znów miejsce katastrofa auto- 
busowa na szosie międzv Błasz- 
kami a Sieradzem, która tylko 
dzięki przypadkowi obeszła się 
bez ofiar w ludziach. 

Od strony Łodzi podążał auto 
bus, prowadzony przez szofera 
Alfreda Zydkinda, jadący z nad 
mierną szybkością. W pobliżu 
osady Straszków, autobus, któ- 
rego nie zdołano zahamować. na 
zakręcie, wykręcił się w bok i 
zjechał do rowu. 

Z autobusa wypadły szyby, 
przyczem kilku pasażerów od- 
niosło drobne okałeczenia. Po- 
ważniejszych obrażeń doznał je 
dynie szofer. 

Wobec uszkodzenia wozu pa- 
sażerowie podążyli w dalszą dro 


gę do Sieradza innym autobu- 


sem. Szoferowi spisano proto- 
kuł za sprzeciwiającą sie prze- 
pisom jazde. (al 


in. nastę- | 


szklankę miska co qwie godzi: 
ny i to wystarcza mu w zupeł- 
ności tak, ze zrpełnie nie traci 
na wadze i «zuje się dobrze. 


Koszty utrzymania 
W r 


uległy 8 proc. zniżce 


Jak wynika ze statystyki obli- 
czeń zmian kosztów ntrzymanig w 
ciągu minionego roku, koszt utrzy- 
mania w Styczniy 1930 wykazał 
minus 5,36 proc, w lutym — 2,2 
proc., w marcu — 1,58 proc., w 
kwietniu plus 0,81 proc, w maju 
— 249 Proc, w czerwcu — 0,9 
proc., w lipen plus 2,64 proc., w 
sierpniu — 1,94 proc, we wrześ- 
niu plus 0,41 proc, w Październiku 
plus 1.03 proc., w listopadzie plus 
0,88 Proc. i w grudniu — 0,84 pr. 


Koszt utrzymania rodziny robot- 
niczej, złożonei z 5 osób wynosił 
w Styczniy 1930 r. zł, 7 gr. 48, a 
w grudniu 1930 r. — zł, 6 gr. 79, 
czyli uległ  zniżce,  wytoszaceł 
8 proc. (b) 


= 
| Odznaczenia 


krzyżem i medalem 
niepodległości 


W ogłoszonej ostatnio w „Moni. 
torze Polskim“ liście _ odznaczo- 
nych krzyżem i medalem  niepo- 
dległości znajdują się następuja 
ce nazwiska łodzian: 

Ś. p. Aleksandra Napiórkowskie 
go, który zginął w czasie wojny z 
bolszewikami w bitwie pod Płoc- 
kiem, 6. p. Stanisława Wojtaszka. 
bojowca z 1905 roku; ś. p. Anto- 
niego Wojdana, członka OKRPPS 
1905 roku, który zginął na Syberji; 
ś. p. Julji Wojdan, techniczki bo- 
iówki 1905 roku; ś. p. Jana Purta- 
la, bojowca 1905 roku, uczestnik 


powstania górnośląskiego. (p) 
TIPEVE PADET ESTA 


Miaczegu nig 
mamy wygig. 
dać Zawsze 
na 20 laf? 


Należy tylko przywrócić 
naturalny Kolor siwiejącym 
włosom, nie llcującym z ca- 
łośsią młodego wyglądu. 

Wszak można z łatwością 
to oaiągnąć, i przytem tak 
skutecznie, że nikt nie be- 
dzie w stanie domyśleć się 
zabiegu, pod warunkiem 
jednak, że do tego celu uży- 
ta będzie znana na całym 
ejac nieszkodiiwa farba 

9 yrhai 


LOREAL MN 


Do nabycia wszędzie ! 


Teafr miejski 


Dziś 8.30 „Ósma żona | 
Sinobrodego* 


Jutro 4. „Car Paweł I* 


„ 8.30 „Ósma żona 
Sinobrodego* 


Dziś, w piątek, sobotę i niedzielę 
wiecz. wystąpi K. Junosza - Stę- 
pewski w popisowej roli w kame- 
dji Savoir'a „Ósma żona sinobiode 
go“. 

W sobote oraz w niedzielę o 4 
„Car Pawel I“. 


W najbliższym czasie wystąpi 
K. Junosza Stepowski w na'now- 
szym przeboju Molnara „Raz. dwa. 
trzy“ i „Tragedii Florenckiej* O. 
Wilde'a. 


Sala Filharmonji Narutawidza 20 


W niedzielę, 11 stycznia o 8.30 w. 
Il-gi i ost. koncert 


ch. GROBER 


b, artystki „Habimy“ 
w pieśni i dramacie; przy fortepia- 
nie Ignacy Rozenbaum. Bilety do 


| nabycia w kasie Filharmonii. 


TEATR KAMERALNY 


Dziś, w piątek. w sobotę i nie 
dzielę wiecz. Stefanja Jarkowska 
bawić będzię publiczność jako „Do 
bra wróżka“. 

W sobotę i niedzielę o 5 „SŚe- 
kretarka pana prezesa“, 


Sala „Mannteufe!* Zaehodnia 13 


Żydowski Teatr „NOWY ARARAT“ 


Kameralny 
Dziś 2 przedst.o g. 7.45 i 9,45 


„Wer mir giis gini“ 


TEATR POPULARNY 


Dziś wieczór „Mira Efros“. 

Sobota wiacz i niedziela „Bro- 
adway* 

TEATR W SALI GEYERA. 


W sobotę o godz. 8.15 wiecz. 
j w niedzielę o godz. 4,15 i 8,15 
wiecz. wodewil w 4 akt. ze śpiewa- 
mi i tańcami „Trójka. 
WIECZÓR PIEŚNI CH. GROBER. 

Wobec powodzenia, jakiego do- 
znała artystka teatru  „Habima' 
Ch. Grober na pierwszym swym 


koncercie odbędzie się w niedzielę 
dnia 11-go b. m. w sali filharmonji 
drugi wieczór żyd. pieśni tej ar- 
tystki. W programie: Scenki ludo- 
we, bajki dziecinne, pieśni uliczne 
oraz melodje chasydzkie. 


KONCERT ALEKSANDRA 
BRAILOWSKIEGO. 

Jeden z najznakomitszych pia- 
nistów współczesnych, Aleksander 
Brailowski, o którym cała prasa 
europejska wyraża się z zachwy- 
tem i uznaniem, zaliczając go do 
pierwszorzędnych wirtuozów. wy- 
stąpi w Łodzi na 9-tym koncercie 
mistrzowskim, który odbędzie sie 
w filharmonji we wtorek, dnia 13 
b. m. o godz. 8.30 wiecz. Znakomi- 
ty pianista wykona utwory: Bacha. 
Busoniego, Skarlattrego,  Beetho- 
vena, Debussy'ego, Chopina, Skrja 
bina, Balakirewa i innych. 


KRUKOWSKI, BODO I BOBROW- 
SKA W TEATRZE MIEJSKIM 


W niedzielę o 12 w teatrze mic 


skim wystąpi w najnowszym swym 
repertuarze król humoru Lopek 
Kazimierz Krukowski, E. Bodo 
i artystka „Morskiego Oka* Vera 
Bobrowska. 

Z WYSTAWY M. SIEMIŃSKIEGO. 


Wernisaż prac art. mal. Mieczy- , 
zgromadził | | 


sława  Siemińskiego 
w salonach „Domu sztuki“ (Piotr- 
kowska 117) elitę inteligenci łódz 
kiej Zauważyliśmy przedstawicieli 
władz, prasy, sfer artystycznych 
praz licznych zwolenników sztuk 
pięknych. 

Siemiński, który zdobył sobie za 
służone uznanie zagranicą, wysta- 
wit kikanaście prae paryskich, po- 
zatem pejzaż, martwą naturę — 
ogółem 41 prac olejnych, akware- 
lowych ż ołówkowych. 

Wystawa, która — jak o tem 
świadczy liczna frekwencja w dni 
otwarcia — wzbudziła w naszem 
mieście duże zainteresowanie i za- 
wiera szereg dzieł prawdziwego, 
oryginalnego talentu, _ wspartego 
gruntownemi studiami. 

WIELKA MASKARADA — TOM- 
BOLA ARTYSTÓW TEATRÓW 
MIEJSKICH. 
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TEATR, MUZYKA i SZTUKA 


GAZZUNUWGROWEJDZZOGZESZMYUGZJACUDUBEREZNUSARKEBARNZCZUDZZANENCJADEAJZNKERAASEDOZE 


WIECZORNICA K, S. TRUMPEL- 
DORU, 


Tradycynym zwyczajem K. S 
Trumpeldor urządza w salach tow 
śpiew „Hazomir* w dniu 10 stycz- 
nia o godz. 10 wiecz. swą doroczną 
wieczornicę taneczną. W progra- 
mie m. in. wybór królowej balu 
oraz występy artystów teatru „A- 
rarat“. Wejście za zaproszeniami. 


Dr. Ringer 


|| ape TY ECT TT PE PO ZEE TOT ZEE ERZE, 


chemik wiedeński, wynalazł „wiecz | 
ną zapałkę”, którą można zapalić 
1 zgasić 600 razy. 


Paramount po polsku 
Glos Serca 


Wanda Kalina, młoda emi- 
grantka, Polka, pracuje ciężko, 
by móc sprowadzić do New 
Yorku swą ukochaną siostrzy- 


Sala filharmonii zaroi się w 50- |ezkę, Gdy wreszcie udaje się 


botę w nocy od licznych tłumów, 


jej uzyskać engagement w ma: 


dla których atrakcję stanowi redu- |łym teatrzyku na przedmieściu, 


ta artystów teatrów miejskich. W 
komplecie stawi się cały zespół 
z „Dobrą wróżką* — Stefanją Jar- 
kowską i Stępowskim „Sionobro- 
dym“ 

Konkursy na najpiękniejsze tań- 
ce, nóżki i buzie: szereg przemi- 
łych atrakcji i niespodzianek, or- 
kiestry i bufet, 

Bilety w cenie zł. 5 i 7,50 do 
nabycia w kasie zamawiań teatrów 
miejskich przy ul. Piotrkowskiej 
nr. 74, od 10 rano do 7 wiecz. 


Liliana 


Harvey 


wkrótce wystąpi w czarującej 


OPERETCE 
FILMOWEJ 


PRODUKCJI WYTWÓRNI „UFA“ P. T 


í h 
M 
7 d 


w dniu swego pierwszego trium- | 


falnego występu, dowiaduje się 
o śmierci siostry. W momencie 
rozpaczy, pod wpłvwem uczu-| 
cia osamotnienia, Wanda zga-j 
dza się zostać żoną swego 
partnera, Jimmy Grey'a. 

W parę lat później Wanda i 
Jim są w zupełnej nędzy. 
Wanda zajęta swem maleńkiem 
dzieckiem, nie może występo- 
wać, Jimmy zaś nie chce i nie 
umie jąć się innej pracy. Pewne- 
go dnia pod wpływem jednej 
z powtarzających się ciągle 


sprzeczek, Jimmy zapisuje się 


do wojska, przedtem jednad za- 


biera dziecko i oddaje je do PR 


obeych ludzi. 


Zrozpaczoną Wandą pociesza | 48 


sąsiad jej, śpiewak Belloc, Wan- 
da kształci się i umila swym 


rzom w szpitalach poza fron- 
tem. Podczas jednego z wystę- 


pów odnajduje ona Jimmiego, || 
który umierając mówi jej, że |% 


dziecko zostawił u niejskich 


państwa Ashmore. Wanda zgła- ię, 


sza się do adw. Ashmorów, 


Vanninga, który okazuje jej 


wprawdzie dużo sympatji, ale S 


dopomóc jej nie może. Wandą 


rozumie, że nie ma dość środ- | 4$ 


ków, by walczyć z bogatym 
przeciwnikiem i „ . » « 


dalszy ciąg wkrótce w polskim 


mówionym filmie na ekranie |$ 


GRAND:-KINA. | $ 


śpiewem ciężkie chwile żołnie- 28 


=.= a 


Wr. B 


Co sie dziejew Tomaszowie? 


-OŻYCZKA OD PRZEMYSŁOÓW- 
CÓW DLA BEZROBOTNYCH? 
Ostatnie posiedzenie rady miej- 

skiej odbyło się przy przepe!nionej 
galerji. Frakcje socjalistyczne wy- 
sunę'y dwa nagłe wnioski. Pierw- 
szy wniosek dotyczył  rozn/sania 
wyborów do rady miejskiej. Moty- 
wowano wniosek tem, że kadencja 
rady miejskiej zakończyła się dnia 
17 grudnia 1930 roku, a wiadze 
nadzorcze nie zarządziły  dotych- 
czas nowych wyborów. Jak rów- 
nież władze nadzorcze nie ustaliły 
terminu trwania obecnej rady 
co uniemożliwia celową realizacje 
nrogramu gospodarczego. 


Drugi wniosek frakcji socjalisty- 
czitych dotyczył pomocy dla bezro 
botnych przez zaciągnięcie pożycz- 
ki w sumie 100 tys. zł. w państwo 
wych instytucjach łub u miejsco- 
wych przemysłowców. 

Nad wnioskiem wywiązała się 
dyskusja. Galerja wtrącała się do 
obrad. Przewodniczący, prezes 
Dzięciołowski, nie potrafił zapano- 
wać nad galerią, to też wicerrezes 
rady, p. Landsberg, opuścił posie 
dzenie na znak protestu. 

Oba wnioski zostały przyjęte. 
Wniosek o rozwiązanie rady miej 
skiej miał charakter demonstracyj 


ny. 


Na lómziich eisranmach 


Godnie rozpoczęła „Luna“ nową 
orę w Swych dziełach. Ubóstwiane 
dotychczas gwiazdy niemego ekra- 
nu od tef chwili przemawiać da nas 
będa najwyraźniej dzięki doskona- 
łej aparaturze „Klangfi!mu”. 

Na inaugrację dyrekcja „Luny* 


|zareprezentowała edna z najlep- 


Szych rewji, jakie mieliśmy okazię 


„oglądać. Luksusowe dekoracje, cu- 


downe melodje į niebywałe wprost 
popisy taneczne uzupełnione są 
Przebojowemi Pioseukami. Najbar- 


i 


g 


> 


Stoleczne miasto Manila ucierpiało 
przyczem zginęło 


z OFYNSE WY UĘ 


więkowe 


moru | 


tiara 


ENEE et 
A AAEN 


Dziś i dni rastepnych! 


Rozpoczynamy rok 1931 pod znakiem Tańca, Piosenki i Hu- 
Klejnoty produkcji dźwiękowej w wykonaniu najdo- 
skonalszego zespołu akiorskiego i reżyserskiego p. t. 


PARADA PARAMOUNT 


Rewja dźwiękowa, składająca się z szeregu skeczów w wyko- 
naniu wszystkich gwiazd wytwórni „Paramount“ 


Maurice Chevalier 
Bow 1 
Penmis King 


Evelin Brent (partnerka Janningsa), Nancy Carrolli, Gary 
Cooper, George Bancroft, Charles Rogers i inni. 


Nadprogram: Dodatek dźwiękowy — Fleischerowski 
p. t. „Pofruniemy do gwiazd“ 


5d 


„Świat szaleje“ w „Lunie" 


dziej atrakcyjną stroną rewji są e 
wolucje setek zgrabnych i doskona 
le tańczących girls, 

Całość przedstawia się bardzo 0- 
kazale, zwłaszcza, że w rewji biorą 
udział takie sławy, jak Dolores Ca 
stello, Marion Nixon, Betty Comm- 
son, Allice White, John Barrymore, 
Noah Beery, Richard Bartelmes itd, 

Nie więc dziwnego, że film spot- 
kał się z uznaniem stolie europej- 
skich i należy do ewenementów 8e- 
zoni. 


Trąba powietrzna na Filipinach 


wskutek orkanu najdotkliwiej 
około 150 osób. 
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KĄCIK RADJOWY 
Kromka 


TRANSMISJA KONCERTU 
Z WIEDNIA 


Dziś, w piątek, dnia 9 stycznia 
„Polskie Radjo* transmituje z 
Wiednia koncert, poświęcony pie- 
śniom Ryszarda Straussa. sądzimy, ze wszechmiar godna jest 

Ryszard Strauss (ur. 1864 r. w rozwagi, a do realizącji której 
Monachjum) był mistrzem poematu | „Polskie Radio“ szczególnie przy- 
symfonicznego zanim przeszedł do | czynićby się mogło, dobrze się za- 
pisania oper. jstugując sprawie kultury; chodzi o 


powinno być utworzone 


Na jednem z tygodniowych po-, 
siedzeń kierowników programo- 
wych radjostacji krakowskiej prof 
dr. J. Nowak rzucił myśl, która, 


Wielkie archiwum dźwiekowe)| 


przy „Polskiem Radju“ 


Otóż zdaje się, że radio, przez 
którego studja przesuwa się tyle 
wybitnych osobistości, które wysy- 
ła mikrofony na scenę ważnych wy 
darzeń, łatwo mogłoby się podjąć 
zadania utrwalenia dla potomności 
tych ciekawych momentów i siwo- 
rzenia „dźwiękowego archiwum“ 
historyczno-kulturalnego. 


Przemówienia, nadawane przez 


A zapoczatkowanie archiwum dewię- 
W. czasie galoj awo]. twórezoćci kowego“ tak jak istnieją archiwa 
fotograffi i zbiory ilustracji. 

Otówek artysty, pędzel malarza, 
a przedewszystk'em soczewka o0-- 
bjektywu fotograficznego utrwala ny mówca bez trudu dałby się na 
i uwiecznia wizerunek wybitnych płonić do powtórzenia rzeczy dla 
osobistości i obrazy momentów hi-' reprodukcji dźwiękoweł. 
storycznych. 

Przy dzisiejszem udoskonaleniu 
środków reprodukcji historja i kul- 
tura nie kłopocze się a WYG 
działaczy i ilustracje doniosłych! ` 
wypadków. j do tei doskonałości i tak się roz- 

Ilustracja zapewni wizualną nie- PoWszechni, że będzie mógł byś 
śmiertelność, a dzięki filmowi chwy , Wszedzie stosowany, technika 'era- 
ta się także życie w ruchu — i hi- mofonowa, do dostrona'eści dziś do 
storyczna osobistość żyje na ekra prowadzona, technika, nie wyma- 
nie. | zająca ani nadzwyczejnych kosz- 

Zdjęcia kinematograficzne waż- tów anaratów, ani nie nadmierne 
nych momentów są przechowywa- skomnirowzna, wystarczy do re- 
ne w archiwach — 1 w przysz'ości 7es'racii dźwiękowej. ı 
będzie je można odtwarzać, dałąc| Archiwum takie oddawa'oby w 
świadectwo prawdzie historycznej przys”'ości cenne us'eoi snece'ninia 
w ca/ej ścisłości. przy tuktedrniu audycji radfawych. 

W niektórych krajach gromadzi Jakże by'oby interesuiacem u- 
się także płyty gramofonowe, reje- | słyszeć z okazji jakiegoś jubileuszu 
strujące przemówienia mężów sta- | fakieiś historycznej rocznicy, ła- 
nu i uczonych, Śpiew i grę arty-|xiejś tradycyjnej uroczystości głos 
stów itp. Takie archiwum posiada |i słowa ludzi tych, których imię 
już podobno wiedeńska Akademja | związało się z daną historyczną 
chwilą. 


zié przez radjo? 


22.15 Skrzynka pocztowa radjo- 
techniczna — p. Wacław Frenkiel, 
kierownik propagandy „Polskiego 
Radja“. 

22,50 Retransmisja ze stacji za- 
granicznych. 


od najwcześniejszych lat pisywał 
Ryszard Strauss pieśni, drobne liry 
ki, o nastrojach najróżniejszych, do 
wierszy najróżniejszych poetów nie 
mieckich. 

W tych pieśniach wielki symfoni 
sta był naprzemian dytyrambistą i 
lirykiem, pełnym prostoty, mi- 
strzem wyszukanych nastrojów i 
łudowej szczerości. 


Chóry Ryszarda Straussa, Żak 
np. 3 Motety, albo „Pieśń Wędrow- 
ca wśród burzy“ zadziwiają kun- 
satownym stylem, a obok nich in- 
ne są prostemi pieśniami chóralne- 
mi. 

W historji pieśni niemieckiej Ry 
szard Strauss zajmuje miejsce bar- 
dzo wybitne, dziś już — w najlep- 
szem znaczeniu — historyczne. 

Baryton opery wiedeńskiej p. 
Józef Manowarda i niezrównana 
pieśniarka wiedeńska p. Margit 
Schenker-Angerer,  sekundowani 
przez samego kompozytora w roli 
akompanjatora, odtworzą w myśl 
jego intencji artystycznych, szereg 
płeśni I zapoznają słuchaczy z li- 
rycznemi stronami jego wybitnej 
twórczości. 


ODCZYT „POLSKIEGO RADJA* 
DLA INTELIGENCJI ZAGRA- 
NICZNEJ. 


„Polskie Radjo* zamierza w nal 
bliższym czasie nadać w języku 
angielskim odczyt docenta uniwer 
sytetn, dr. Józefa Żurowskiego, 
konserwatora zabytków przedhisto 
sycznych, który z pewnością w wy 
sokiej mierze zainteresuje inteli- 
gencję zagraniczną dla Której jest 
przeznaczony. 

Prelegent zda w tym odczycie 
sprawę z sensacyjnego faktu znale 
zienia niedawno na ziemi krakow- 
skiej szczątków dyluwialnego czło 
wieka i to w warunkach wyklucza 
acych jakąkolwiek wątpliwość. 


mikrofon, mogłyby być równocześ- 
' nje utrwalane na p”ycie, a jeśli na 
wet równocześnie tego nie uda'oby 
się dokonać, to n'ewątpliwie odnoś 


Doskona'y personel techniczny 
„Polskiego Radia“ rychło onano- 
wa'ky produkcje takich zdjęć. 


Zanim film dźwiękowy dojdzie 


Nauk, 


Co usłyszymy d 


12,10 Muzyka z płyt gramofono- 
wych. 

15,50 Lekcja języka francuskie 
go. Lektor Lucien Roquigny. 

16,15 Muzyka z płyt gramofono- 
wych. 

17,15 „Komendant podziemnej 
Warszawy w 1914-15%* — pułk. Z. 
Zygmuntowicz. (Transmisja ze 
Lwowa). 

17,45 Koncert _ mandolinistów 
pod kier. A. Szczegtowa. 

19.10 Giełda rolnicza. 

19,30 Koncert międzynarodowy 
z Wiednia, poświęcony utworom 
Ryszarda Straussa. 


Kiepura 


śpiewał ostatnio w Warszawie. 


AUDYCJE ZAGRANICZNE 


Heilsherg (275) 

21,00 Utwory F. Schrekera (Mała 
suita, Pięć pieśni, Suita „Narodziny 
infantki“). 

Stuttgart (360) 

20,05 Koncert (Uwertura „Wolny 
strzelec* Webera, Koncert na 
skrzypce i wiolonczelę z orkiestrą 
Brahmsa, Muzyka na orkiestrę Stre 
semana, „Don Juan“ R. Straussa). 

Langenberg (472) 

20.45  Kwartety smyczkowe: 
Haydna G-moll i Regera Es-dur. 

Praga (486) 

16,30  Kwartety smyczkowe: 
Foersterą D-dur i Schumana A-dur 

19.380 Solo na saksofon. 

Budapeszt (550) 

20,45 Recital fortepianowy Alfre 


da Hoehna. 


Marka lofnieza 
LUCHTPOST 


A 


UJ CUBACAO (GJ 


wydana przez pocztę w Curacae. 


Nowości wydawnicze 


Nowa powieść znakomitej autor 
ki „Burzy od Wschodu* Marji Du- 
nin-Kozickiej „Ania z lechickich 
pól“ cz. I. „Dzięcięctwo*. Str, 320. 
(Wydawnictwo Domu Książki Pol- 
skiej). 


Głośna autorka „Burzy od 
Wschodu“ Marja Dunin - Kozicka, 
ohdarzyła czytelników nowym utwo 
rem, powieścią pt. „Ania z lechic- 
kich pól*. Jest to lektura przemiła 
u.mująca serca zarówno młodzie- 
ży, zwłaszcza panienek, jak i doro- 
słych. 


Treść „Ani z lechiekich pól“ sta 
nowi rozwój psychiczny sześciolet- 
niej dziewczynki, Ani, stopmiowe 
kształtowanie się jej charakteru 
pod wplywem szlachetnego i mą- 
drego dziadka, wreszcie sposób re- 
agowania małej bohaterki na bo- 
lesne wypadki życiowe, które bez- 
litośnie godzą w nią raz po raz, Mi 
mo doznane ciosy Anią czuła się 
Szczęśliwa, bo obcowała ze swą 
„mamuchną* Aliną, którą -ponad 
wszystko i wszystkich kochała. Mi 
lość Ani dla matki była najsilniej- 
szem uczuciem w tej czystej du- 
szy. Ale złośliwy los uderzył właś- 
nie w tę najczulszą strunę lej du- 
szyczki. bo między wzajeinną miloś 
cią matki i dziecka stanął kochażą- 
cy panią Alinę mężczyzna, który 
egoizmem swym i pychą odsuną” 
Anię od matki. Stopniowe, gorzkie 
poczucie utraty moralnej matki i 
następnie rozłąka z nią, oraz wią- 
żące się z tem poczucie osamotnie- 
nia i bezgranicznej tęsknoty, sta- 
nowią na'ważniejsze czynniki tra- 
gedji duchowej Ani. 


Jasno uwidacznia się myśl autorki 
iż wychowanie dziecka winno zmie 
rzać do tego, aby przygotować je 
do zmagań się z twardemi i ciężkie 
mi warunkami życia. 


Rozwój akcji i przeżyć z nią 
związanych odtwarza autorka z 
dużą siłą dramatyczną. Część akcji 
przypada na okres wielkiej wojny 
światowej. Miejscem akcji jest b. 
zabór rosyjski. W związku z wiel- 
ką wojną potrąca autorka o wiel- 
kie zdarzenie z tych czosów — for 
mowanie się leg onów Piłsudskiego 
i rwanie się do nich młodzieży, 


którą powstrzymuje w  zapałach 
„rozsadek* i „ostrożność“ star- 
szych. 


„Anią z lechiekich pól“ wykazu- 
je Marja Dunin-Kozieka śvietną 
znajomość duszy dziecięcej i umie- 
jętność subtelnego w nią wnikania. 


Wspanialłą tę pod każdym wzglę 
dem, powieść czytać powinna mło- 
dzież od lat 15 i dorośli. 


C 


Któż nie 


oraz w:tworny 
I dystyngowany 


Początek seansów o godz. 


Dźwięko 


Słynna gwiazda Music-hallów pary- 
skich, rasowa, pełna temperamentu 


Jack Buchanan 


w wielkim filmie śpiewno-dźwiękowym p. t. 


PARYŻANKA pi: miot) 


Bogactwo melodji i humor treści, piękne kobiety przepych 
wystawy w naturalnych kolorach prześcigający wszyskie 
widziane dotychczas na ekranie. . 


Nadprogram: dodatek dźwiękowy oraz ahinalności kra owe, 


Wydanie dzielą Anatola Fran- 
ce'a w przekladzie polskim stano- 
wi niewątpliwie poważny i trwały 
dorobek naszej literatury. Wprowa 
dzi do niej czołowego pisarza fran 
cuskiego, szczerego twórcę, wielo- 
stronnego erudytę, wytwornego i 
subtelnego artystę i estetyka. 


Pierwsza serja powieści Anatola 
France'a w przekładzie Jana Ste- 
na i innych zawiera następujące 
wybitne jego dzieła: 1) 7brodnia 
Sylwestra Bonnard. 2) Thais, 8) 
Gospoda pod królową Gęsią Nóż- 
ką. 4) Bogowie łakną krwi. 5) 
Wyspa pingwinów. 6) W cieniu 
wiązów. T) Manekin trzeinowy. 8) 
Pierścień z ametystem. 9) Czerwo- 
na Elia, 10) Książka mojego przy- 
iaciela. 


Utwory powyższe nukażą sie w 
10 tomach oprawnych względnie 
w 30 zeszytach broszurowanych. o- 
biętości ogólnej okolo 180 arkuszy 
druku (2880 stron). 


Po ukończeniu 
nastąpią. dalsze. 


serji pierwszej 


Wydawnictwo J. Mortkowicza. 
Cztery pierwsze tomy są już wy- 
dane i znajdv 'q się na półkach księ 
marskich. Drukowane na papierze 
bezdrzewnym w solidnej. oprawie, 
odznaczają się estetvezna szatą ze 
wnętrzną. 

Powieści Anatola Francea są 
drukowane ł”dnemi czcionkami, na 
papierze bezdrzewnym. 

Cztery pierwsze tomy (11 zeszy= 
tów) są już wydana. 

Powieści Andrzeja Struga. Uka- 
zało się dotychczas 11 tomów. Pie- 
madz (2 tomy), Ojcowie nasi. Lu- 
dzie podziemi. Ze wspomnień stare 
go sympatyka w twardej służbie. 
Jutro Portret. Chimera (2 tomy). 
Kronika Świeciechowska. Wyd. 
Towarzystwa wydawniczego w 
Warszawie (Wydawnictwa J, Mort 
kowicza), 

Carl van Vechten „Raj murzy: 
nów“, 

Świat białych przechyla się cie 
kawie po przez krawędź duszy mu 
rzyńskiej — nieodeadniónej, swym 
bezpośrednim podhólczym prymi- 
tywizmem niosącej Europie iaz- 
zband, tańce, śpiewy. 

„Magja czarnych“ Paul Morarda 


— to błyskotliwe sumienne  „es3- 
sąyes* eurone;czyka. 
„Raj murzynów* — to doku- 


ment obycza owy, zbudowany w 
natłoku czarnych ciał murzyńskiej 
dzielnicy New Yorku. Stąd ta sza 
lona poczytność ksiożki, która o- 
beszła wszystkie języki i wszystkie 
kontynenty. (Wyd. .Rój*). 


Teatr Świetlny 


ASINO ; 


Dziś i dni nastepnych. 


MOTO: Paryż młody, Paryż stary 
Quartier Latin, Montmatre, Bulwary, 
Wielka Opera, Champs Elysees — 


zna mnie. nie kocha mnie? 


IRENA  BOROOMI 


4.30. W soboty, niedziele 


i święta poranki od godz. 12-ej w poł. po cenach 
najniższych 0,75 i 1 zł. 


„CLCS FOFADTNY" 


ŁODŹ 


9 aeara 1931 r. 


GŁOS SPORTOWY 


„GLOS PORANNY" 
ŁODŹ 
9 stycznia 1931 r. 


Pozbawienie SCHMENGA misirzosiwa 


jest bezprawnem pociągnięciem nowojorskiej komisji bokserskiej 
Komisja bokserska Nowego inga tytułu mistrza świata, win 


Schmeling 
któremu komisja bokserska Nowe- 


go Jorku odebrała mistrzostwo 
świata, uzyskane przez dyskwalifi- 
kacie Sharkey'a. 


Nowa siędzika 


K. S. „Im. Trumpeldora" 


Z dniem 1 stycznia 1981 r. klub 
sportowy im. Trumpeldora w Ło- 
dzi przeniósł siedzibę towarzystwa 
na ul. Tad, Kościuszki 10. 


Walne zebranie 
Ł0.Z.6.S. 


W najbliższą sobotę odbędzie 
się w lokalu YMCA. przy ul. Piotr 
kowskiej 243 doroczne walne ze- 


branie Łódzkiego okręgowego zwią | Big Bill Tilden (na lewo) i Karel Kożeluch (na prawo) wyjeżdżają w podróż naokolo świata, W dnia 
18 lutego rozegrają eni pierwszy mecz między sobą w Nowym Jorku 


zku gier sportowych. 


Po 200 lotów w ciągu 23 godzin Zapaśniczezawody eliminacyjne 


Jorku odebrała tytuł 
świała wszystkich wag w ho- ' 


ksie niemcowi Maksowi Se! ane | 


linzgowi wobec  edwlekania 
przez niego spotkania rewanżo 
wego z Starkey'em, 


Depeszę tę podaliśmy we 
wczorajszym numerze naszego 
pisma, dziś natomiast możemy 
już wyjaśnić okoliczności, to- 
warzyszące temu bądź co bądź 
sensacyjnemu orzeczeniu komi- 
sji. 

Przyczyny skłaniające Schme 
linga do odmowy dania rewan- 
żu Sl:arkeyowi są zgola innej 
natury niż obawa ewentualnej 
przegranej i utraty tytułu ml- 


strzą, Otóż kom'sja bokserska lingowi przez tę komisję 


Nowego Jorku uważa, iż zbyt 
n'skie uderzen'a, które mech 
array © troyan pran Scirme 


mistrza | ny być uznane za dozwolone i 


prawidłowe. 

Orzeczenie to nie może jed- 
nak obowiązywać Sehmelinga, 
lgdyż komisja nowojorska nie 
jest międzynarodowym związ- 
kiem, bojąc się jednak jakiehś 
niespodzianek, Schmeling kate- 
gorycznie zastrzegł się przeciw- 
ko walce w Nowym Yorku. G0- 
tów jest on w każdej chwili u- 
dzielić rewanżu Shkarkey'owi, 
naprzykład w Chicago, lub ja- 
kiemś innem mieście, które rów 
nież nie podziela zapatrywań 
nowojoTskiej komisji bokSer- 
skiej na niskie uderzenia. 

W tych warnnkach odebra- 
nie tytułu mistrza świata Seime 
nie 
jest obowiązujące, gdyż do wy- 
dawania takich orzeczeń nie 


jest ona PONSA 


dokonał każdy uczeń szkoły lotniczej w Lublinku 


W ciągu roku ubiegłego w cen- 
trum przysposobienia wojskowego 
lotniczego w Łodzi rozpoczęły na- 
ukę 54 osoby, delegowane przez 
kluby lotnicze z pośród kandyda- 
tów, odpowiadających warunkom 
przysposobienia wojskowego; 63 
proc. tej liczby stanowili studenci 
i pracownicy umys'owi, resztę zaś 
„m'odzież rzemieś!nicza. 

Z pośród 54 osćh, które rozpo- 
częty szkolenie, naukę ukończy 
calkowicie 42 osoby, czyli 77 proc., 
5 osób zostało skreślonych w cza- 
sie trwania nauki, 7 zaś kursu nie 
ukończyło. 


W ciągu całego kursu wykona- 
no w centrum 10018 lotów w cza- 
sie 1,163 godzin 08 minut. Po od- 
liczeniu odpowiedniego procentu 
na loty wykonane przez sSkreślo- 
nych i tych, którzy kursu nie u- 
kończyli, przypadnie na jednego 
pilota przeciętnie 200 lotów w cza- 
sie 23 godzin. 


Ogólne koszty centrum wynio- 
sty w roku ubiegłym 107,600 zł, 
wobec czego wyszkolenie jednego 
pilota kosztowało przeciętnie 2,500 
złotych. 


100 metrów w ciagu minuty 


przepłynął Bocheński na zawodach w Siemia- 
nowicach 
Donosiliśmy już o nowych suk- szem potrafił przestrzeń tę nadro- 


cesach Kazimierza Bocheńskiego 
odniesionych na zorganizowanych 
przez K. S, Siemianowice zawodów 
pływackich z okazji 25-lecia istnie 
nia tego pierwszego pływackiego 
klubu w Polsce. 

Dziś dowiadujemy Się, iż najlep- 
szy wyczyn osiągnął Bocheński w 
sztafecie 4x100 mtr. czem walnie 
przyczynił się do zwycięstwa dru- 
Żyny AZS nad Cracovią, Okazuje 
się iż do chwili ostatniej zmiany 
sztafeta Cracovil wysunęła się już 
o 10 mtr. przed sztafetę AZS, řed- 
nak Bocheński wspaniałym fini- 


bić i zwyciężyć o pół metra. 


Bocheński ustanowił nowy re- 
kord, który, niestety, ze względu 
na to, iż czas nie był olicjalnie mie 
rzony nie może być uznany. Czas 
ten wynosi 1 minutę, a więc naj- 
lepszy jaki dotychczas osiągnąć 
zdołał. Doskoły wyczyn ten jest 
coprawda ściśle zwłazany z małe- 
mi rozmiarami basenu w Siemiano- 
wicach, tem nie mniej jednak jest 
świetny i świadczy o nadzwyczaj- 
nej formie w jakiej zna”duje się 
obecnie nasz najlepszy pływak. 


przed zawodami międzyokręgowemi 


Mistrz holenderski dr. Euwe 


zdobyi 1 miejsce na konkursie w Hastings 


Stan turnieju mistrzowskiego 
w Hastings przed finałem jest 
następujący: Dr. Euwe — 6 i 
pół, Miss Menchik — 3, Colle i 
Tylor — po 2 i pół. 

. W rozgrywanym równolegle 


w Hastings 2 turnieju mistrzow 
skim stan po półfinale jest na. 
stępujący: Flohr — 7 (nie może 
już stracić 1 miejsca),  Kolta- 
nowski, Noteboom i Rellstab — 
po 5, Barac — 4 i pół, Aleksan- 
der — 4, Jackson — 8, Broad- 
bent i Norman — 2 i pół, Illing 
worth — 1 i pół. 


Widzewska Manu- 
fakiura— Geyer 


Drużynowe zawody 
bokserskie 


W sobotę, dnia 10 bm. o godz 
6 wieczorem w lokalu Widzewskiej 
Manufaktury przy ul, Rokicjńskiej 
81 odbędą się międzyklubowe zawo 
dy bokserskie pomiędzy drużynami 
Widzewskiej Manułaktury i K., S 
Geyera. 


W programie przewidziane są na 
stępujące walki: 

Waga musza Wolrab — Wojcie 
chowski, kogucia Cegielski — Ko- 
bylański, piórkowa Zieliński =< 
Gawin, lekka Kunikowski — Are 
german, półśrednia Augustyniak — 
Dudkiewicz, średnia Baranowski = 
Kucharski. Zawodnicy wymienieni 
na pierwszem miejscu reprezentują 
barwy Widzewskiej Manufaktury. 


Pozatem nadprogram odbędą 
Pomorze—Łódź się dwa spotkania Szczepanłaka 
W dniu 11 b. m. w lokalu| Waga półśrednia: Hine (Wi-| (IKP) z Lipcem (Geyer) i Kuro- 


Pabjanickiego towarz, gimna- 
stycznego w Pabjanicach o go- 
dzinie 3 pop. odbędą się, orga- 
nizowane staraniem Łódzkiego 
okręgowego związku atletycz- 
nego zawody w zapasach. 


Zawody te będą jednocześnie 
eliminacją dla wyłonienia re- 
prezentacji Łodzi na między- 
okręgowy mecz z Pomorzem, 
który odbędzie się w Grudzią- 
dzu. 


Walczyć będą następujące 
pary: 
Waga kogucia: Lange (Wima) 


(Kruschender), 
Waga piórkowa: Meyer (Wi- 
ma) — Gasiorowski (K. E.) 
Waga lekka: Rafała (Wima) 
— Zawadzki (Makabi Pabjanie- 
ka). 


3940909980 
Posade 


łatwo znajdzie ten kto ukończy 
kurs buchalterji pod kierownic- 
twem rutynowanego pedagoga. Spe 
cjalny kurs buchalterjj bankowej 
i techniki biurowej. Wiadomość 
w administracji „Głosu Poranne- 


— Maciejewski 


go“ lub na miejscu Kilińskiago 60 i 


mieszk. 45, 


7 
P 


patwy (Kruschendera) z Majerem 
Józefem (Geyer). 


ma) — Sułat (K. E.). 
Waga średnia: Schlauderbach 
(Wima) — Fałek (Unja). 
Waga półciężka: Stemperski 
— (KE) — Barłoga (Unja). 
Waga ciężka:  Olesik (Unja) 


Czyśafcie 


„Głos Poranny” 


OGLOSZENIE. 


Na podstawie paragrafu 53 Rozporządzenia 
Ministra Spraw Wewnętrznych z dnia 28.-VI. 
1926 r. (b. U. R. P. Nr. 75, poz. 433) Magi- 
strat miasta Tomaszowa-Mazowieckiego podaje 
do wiadomości płatników danin komunal- 
nych, że z dniem 6 stycznia 1931 roku zostaje 
wyłożony preliminarz m. 'Tomaszowa-Mazowiec- 


— Lipczyński (KE). 

Fumkcje sędziów pełnić będą 
pp.: Maciejewski, Berger i Tum 
me JEZ 


kiego na rok 1931 i 1932 na przeciąg 7 dni, 
t. jj, do dnia 12 stycznia r. b. włącznie. 

Preliminarz ten, płatnicy danin komunal- 
nych mogą przeglądać w godzinach urzędowych 
w Magistracie (buchalterja). 


Tomaszów-Mazowiecki, dn. 5 stycznia 1931 r. 


PADNIE 


„GŁOS PORANNY" 
ŁODZ 
9 stycznia 1931 r, 


GŁOS HANDLOW 


„GŁOS PORAN NY” 
ŁODZ 
9 stycznia 1981 r. 


Chaos na rynku łódzkim 


potęguje kryzysowe mastrojc w przemyśle 
Min. Prystor obiecuje przemysłowcom zająć się tą bolączką Łodzi 


W uzupełnieniu informacji, 
zamieszczenych we wezoraj- 
szym „Głosie Porannym“ o kon 
ferencjach przemysłowców łódz 
kich z min. przemysłu i handlu 
oitrzymujenty näst, dane: 

Celem zaproszenia przemy- 
słoweów łódzkich hyła chęć po 
informowania się ministra Pry 
stora, jak w jstocie przedstawia 
się abeena sytuacja w przemy- 
śle włókienniczym w Łodzi. 

Podczas rozmowy wysuniętą 
zostala nrzedewszystkiem spra- 
wa nadprodukeji i w związkn 
z jem rzucania ma ryuek wię- 


kszych ilości towarów, nie Wi- 
eząc się zupełnie ze stopniem 
zapofrzebowania, oraz opłaka- 
ne skutki, jakie z powyższego 
braku organizacji w przemyśle 
włókienniczym wynikają. 
Poruszona zostala równieź 
sprawa konkurencji drohnegn 
przemysłu włókienniczego, któ- 
ry, nie opłacająe okselutnie ża- 
dnych prawie świadczeń, prodv 
kuje fowary znacznie tańsze, 
któremi zalewa rynek, wytw» 
rzając w ten sposób niezdrową 
konkurencję dla przemysłu 
wielkiego i średniego. 


Minister Prystor nie powział 
narazie żadnych decyzji, przy- 
rzekł jednakże już w najbliż- 
szym czasie zająć się temi kwe 
stijiami, a  przedewSzystkiem 
sprawą uporządkowania pre- 
dukcji przemysłu włókiennicze- 
go. 

Zaznaczyć należy, iż przemy- 
stowcy zaproszeni zostali w 
pierwszym rzędzie na skutek te 
go, iż mirister Prystor już pod 
koniee roku ubiegłego poinfor- 


mowany został o wyjątkowa 
ciężkiej sytuacji w łódzkim 


przemyśle włókienniczym. (ag) 


Ułatwienia dia przemysłu 


handin 


przy uzyskiwaniu vig podałikowych 
Rozszerzenie uprawnień izby i urzędów skarbowych 


W ostatnich dniach min. skar 
bu wydało okólnik, na podsta- 
wie którego została znacznie u- 
proszczóone postępowanie przy 
udzielaniu przez władze skar- 
bowe ulg podatkowych w gra- 
nicach obowiązujących ustaw. 

Tək więc izba skarbowa w 
Łodzi zostala upoważniona we 
własnym zakresie do umarza- 
nia niepobranych względnie nie 
dobranych kwot podatku do- 
chodowego oraz grzywien pie- 
niężnych, płatnych w latach po 
przedzających rok podatkowy 
— do wysokości zł. 500. 


Umarzane będą przez izbę 
zaległości w podatku od nieru 
chomości, dalej w podatku 
przemysłowym do kwoty zł. 
2.600, nie wyłączając zaleglo- 
ści w karach pieniężnych la 
poszczególnych płatników w 
ciągu roku budżetowego z tytu- 
łu nieściągalności. 


Izba skarbowa załatwiać rő- 
wnież będzie ratalne spłaty 
wszelkich zaległości podatko- 
wych (z wyjątkiem zaliczek 

jesięcznych i kwartalnych na 
podatek przemysłowy oraz 
przedpłat na podatek dochodo- 
wy) na okres czasu, nie prze- 
 kraczający 12 miesięcy do kwo 
ty zł. 100 tysięcy dla poszcze- 
gólnych płatników w ciągu ro- 
ku budżetowego), nie licząc do 
datków samorządowych, kar za 
zwłokę i kosztów egzekucyj- 
nych. Sprawy wszystkich tych 


zaległości, nie przekracza ją- 
cych 100 tys., będzie mogła iz- 
ba załatwiać przez odraczanie 
spłaty tych zaległości na prze- 
ciąg do 8 miesięcy. 

Uproszczona została również 
manipulacja przy udzielaniu 
odroczeń względnie zezwoleń 
na ratalną spłatę bieżących za- 
liczek miesięcznych i kwartal- 
nych na podatek przemysłowy 
oraz przedpłat na podatek do- 
chodowy do kwoty zł. 100 tys. 
na okres nie przekraczający 2 
miesięcy. 

Również i urzędy skarbowe 
zostały upoważnione dn zala- 
twiania we własnym zakresie 
spraw ratalnych spłat zaległości 


podatkowych, odroczeń i t. d. 


Jednocześnie min. skarbu u- 
poważnii izbę skarbową oraz 
urzędy skarbowe do obniżania 
kar za zwłokę od ustawowego 
terminu płatności, począwszy, 
do wysokości okreśłonej w art. 
3 ustawy z 31 lipca 1924 r. co 
do zaległości rozkładanych na 
raty względnie odraczanych. 

Wszystkie te ulgi tracą swoją 
moc w razie niezapłacenia któ- 
rejkolwiek raty w wvznacze” 
nym terminie lub niezapłacenia 
zaległości w odroczonym termi 
nie. W tych wypadkach cala 
zaległość będzie natychmiast 
ściagnista w droze prZymuso- 
wej z doliczeniem kar za zwło- 
kę. 
ar, 


Rynek pieniężny 


Ceduła giełdy w Łodzi 


Dolary 8,885 — 8,8875 
New York — kabel 8,895 
5 proc. poż. dolar. premj. 
46 i pół 

4 proc. poż. inwestyc, 98 i pół 
93— 

Bank Polski 158 i pół 


47— 


158.— 


Warszawska giełda 
pieniężna 
GOTÓWKA 
Dolary 8.89 i jedna czwarta 
CZEKI 


Belgja 124,50 
Budapeszt 156.— 
Holandja 359.20 
Kopenhaga 238,45 
Londyn 43,31 i trzy czwarte 
Nowy Jork — czeki 3,915 
Nowy Jork — kabel 8.924 
Paryż 35.02 
Praga 26,44 
Sztokholm 239,85 
Szwajcarja 172,94 
Wiedeń 125,50 
Włochy 46.72 
Berlin 212,34 
AKCJE 
Polski 158.50 
Sole potasowe 92-— 
Modrzejów 10,50 
Zachodni 70— 
Onkier 34— 
Starachowice 13.50 
PAPIERY PAŃSTWOWE 1 LISTY 
ZASTAWNE 
3 proc. premj. bndowlana 50.— 
Inwestycyjna 93,50 93.— 93.25 
Dolarówka 46,50 47.25 17.— 
6 proc. dolarowa 1926 roku 68.— 
T proc. stabilizacyjna TT.— 79.50 
10 proc. kolejowa 102,50 


Trzy upadłości w jednym (niu 


oślesii sad firmom Ilóczisim 


Na ostatniej sesji wydziału han 
dlowego sądu okręgowego w Ło- 
dzi ogłoszono upadłość firmie „A. 
Krotsztajn į Ch. M, Gurke“ oraz 
jej właścicielom  Abramowi Krot- 
sztajnowi i Chilowi Majerowi Gur- 
ke. Chwilę otwarcia upadłości o- 
znaczono na dzień 13 grudnia r. 
ub. tymczasowo. Sędzią komisa- 
rzem mianowano sędziego handlo- 
wego Zygmunta Rapoporta, zaś ku 


Tylko majątek platnika 


może służyć do zaspokojenia pretensji skarbowych 


W ostatnich czasach poważ- 
ne zaniepokojenie, potwierdzo- 
ne nieprzychylnemi komenta- 
rząami w Anglji, Niemczech i w 
Gdańsku, wywołała sprawa in- 
terpretacji art. P2 ust. n nod. 
przem., która rozszerzyła w 
nraktyce oraz w orzecznictwie 
Sądu najwyższego uprawnienie 
dla władz skarbowych do korzy 
stania z pierwszeństwa  zaspo- 
kojenia swych pretensji na ea- 
łym majątku ruchomym przed- 
stębiorstwa, «błożonym podat- 
kiem przemysłowym, a nietylko 
na majatku, stanowiącym wła- 
śność płatnika, 


Stanowisko to mogło poważ- 
nie narazić pewność obrotu han 
dlowego, zwłaszcza na tle sto- 
sunków. ch z adda- 


nia towarów da komisowej 
sprzedaży, 

W sprawie tej izba przemy- 
słowo - kandłowa w Warsza- 
wie wystąpiła z akszernym me- 
morjałem go ministra skarbu. 
na który uzyskała «odpowiedź, 
komynikującą, iż  „miuister- 
stwa skarbu interpretuje powo- 
łany art. ustawy w ten sposób. 
iż państwowy podatek przemy- 
sławy korzysta z ustawowego 
pierwszeństwa zaspokojenia z 
calego majątku ruchomego, na- 
leżącego do przedsiębiorstwa 
obłożouego tym podatkiem, o 
ile majątek ten stanowi wła- 
sność płatnika*, 

Niewątpliwie odtąd Sprawa 
ta i w praktyce przestanie bu- 
dzić dalsze nmleporozumienia i 
abawy, 


| 


ratorem masy sgy. 
ksa. Upadiych oddano pod dozór 
police. 

Firma „Krotsztajn i Gurke* pro 
wadziła w Łodzi przy ul. Piotrkow 
skiej 22 sprzedaź towarów jedwab 
nych. Do akt sprawy załączono 
protestowane weksle firmy, która 
gd pewnego czasu zawiesiła już 
wypłaty.  Protestowane weksle, 
znajdujące się w posiadaniu jed- 
nego z wierzycieli, opiewają na su 
mę zł 8,000— W dniu 29 marca 
r. ub. postępowanie w sprawie od- 
roczenia wypłat sąd umorzył, zaś 
udzielone wyrokiem z dnia 21 grud 
nia 1929 r. odroczenie wypłat, u- 
chylit. Jednocześnie podanie z dn. 
5 marea 1980 r. w przedmiocie od 
roczenia wypłat pozostawił bez roz 
poznania. 


$ 


Drugą upadłość ogłoszono na tej 
że sesji firmie „Wykończalnia i far 
biarnia Gustaw Werczycki Spadk.* 
(Piotrkowska 75). Sąd ogłosił upa- 
dłość powyższej firmie oraz jej 
właściciełom Korolowi i Idzie Wer | uzememwem N 
czyckim, Annie z  Werczyckich 
Schróderowej i Marji z Werczyckich 
Kindermanowej. Chwilę otwarcia n 
padłości oznaczono na dzień 2 
stycznia 1981 r. tymczasowo, 8¢- 
dzią komisarzem zamlanowano sę- 
dziego handlowego Teodora Kóni- 
ga, zań kuratorem masy adw. Ed- 


Edwarda Fu- warda Szyffera. Upadłych oddano 


pcd dozór policfi. 

W bilansie firmy sporządzonym 
na dzień 31 października 1930 ro- 
ku znajdują się następujące pozy 
cje: w stanie czynnym: nierucko- 
mości — 816.261,75 zł. maszyny 
— 81,061 zł. straty — 221.548,06 
zł. Razem — zł. 568,8470.81 — 

W stanie biernym: podatki 
skarbnikom — 36,012 zł. wierzyt, 
hipoteczne przedwojenne cześć. wa 
loryz. — 137,900 zł., wierzyt, hi- 
pot. powoj. — 333.696 zł. likwida- 
tor — 14,262.81 zł. i inni wierzy- 
ciele — 47,000 zł. 

* 


Wreszcie trzecią upadiość ogło- 
szono firmie „Manela į Bernsztajn* 
oraz jej właścicielom: Szaji Szmu 
lowi Maneli i Berkowi Bornsteino- 
wi. Chwilę otwarcia upadłości 0- 
znaczono na dzień 30 grudnia 1930 
roku tymczasowo. Sędzią komisa- 
rzem zamianowano sędziego han- 
dlowego Teodora Kujawskiego. 
zaś kuratorem masy upadłości ad- 
wokata Michała Cukiera. Upadłych 
naddamo nod dozór nolich. 


+0DZ, PIOTR 


pa. dla celu HS D 
rojek 8. e: 
au>Ficz że wyko 


s. 


8 proc. B. G. K. %4— 

8 proc. przem. polskiego 85— 
4 i pół proc. ziemskie zł. 53— 
4 i pół proc. Warszawy 58,25 

8 proc. Warszawy 72,25 72— 
72,25 

8 proc. Łodzi 67,25 

6 proc. obl, poż. konw. Warsz4» 
wy z 1926 r. VI em. 51.75 51,50 
VIM i IX em. 50.— 50,40. 


NOTOWANIA BAWEŁNY 
LIVERPOOL 

Bawełna amerykańska, zamknię- 
cie: 

styczeń 5.23 luty 5,26 marze6 
5,29 kwiecień 5,34 maj 5,39 czer- 
wiec 5,44 lipiec 5,50 sierpień 5,54 
wrzesień 5,57 październik 5,61 li- 
stopad 5,65 grudzień 5.69 loco 5.29 


LIVERPOOL 
Bawełna egipska, zamknięcie: 
styczeń 7.24 marzec 724 maj 
|7,52 lipiee 7,71 wrzesień 7.90 lista 
| pad 8,07 loco 7,80 


NOWY ORLEAN 
Bawełna amerykańska, zamknie 
cie: 
styczeń 10,15 loco 10,25. 
Kontrakty: styczeń 10,05 luty 
10.14 marzec 10.28 kwiecień 10.36 
maj 10.52 czerwiec 1061 lipiec 
10.73 wrzesień 10,80 pażdziernik 
|1084 listopad 10.91 grudzień 10,99 


KOLONJALNYCH 


ŚWIATOWEJ SŁAWY 


Sanacja 
firmy „b. Geyer“ 


przy pomocy banków 
amerykańskich 


W dniu wczorajszym w jed- 
zem z pism porannych ukazała 


się informacja  warszawskiega 
koresposdenta o _ uzyskaniu 
przez firmę L. Gzyer pożyczki 
amerykańskiej w wysokości 2 
miljonów dolarów. 


W sprawie tej zasiągnęliśmy 
informacji u źródła, gdzie uzy- 
kozy następujące szezegń- 
y: 

Informacje o uzyskaniu dwa- 
miljonowej pożyczki przez wye 
mienioną firmę są zupełnie nie- 
ścisłe i bezpodstawne. 


Rokowania o udzielenie kre- 
dytów firmie L. Geyer przez 
jedna z wielkich ameryka. 
skich instytucji bankowych 1a- 
czą się już od dość dawna. 

Podstawą tych rokowań ma 
być calkowita reorganizacja | 
sanacją działu sprzedaży firmy 
L. Geyer przez cbjęcie wyłacz- 


nej sprzedaży całej produk- 
cji wymienionej firmy przez 


Eri kC | AEO 


WA 


Pertraktacje te z szeregu przy 
czyn utknęły na martwym pon- 
keie i nie można w żadnym rā- 
zie mówić o jakichkolwiekbądź 
konkr'śnyał sumach pożyczko: 
wych. 

B. 
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Nr. 9 


Teatr świetlny 


„Przedwiośnie 


Zeromskiego 74-76 
róg Kopernika. Dojazd tramwajami 
5, 6, 8, 9 i 16. 


LECZNICA 


ZGIERSKA 17, tel. 116-33 
Dr. Goldstein-Polak oczu 1—2 
. Justman nerw. 12—2 
. M. Kantor chirurg. 41/3—512 
święta 1—2 
. Papierny kobiece i ak. 111/2—1 
, Rakowski uszu, nosa i gar. 
10/3—111/a, 2—3 i 6—7 
, Rozencwajg dzieci 11—12, 4—5 
, Różaner wener. i skór. 1—2 
. Wajnberg wewnętrz. 1—3, 6—7 
Grodzieńczyk lek.-dent. 5--7 
, Stupel Gab. Roentg. 12—2, 4—6 


Gabinety wenerologiczne 
czynne codz. od 1—2 pp. 


KLINIKA 


Położniczo - chirargiezna 


„ANATO* 


Ogrodowa 10, tel. 213-57 
Ii li klasa 


SPYYY? yy yF 


OPIEKA LEKARSKAJ 


nad matką i dzieckiem. 


CENY PORODU 
aa [-ej klasie wraz z zabiegami 


200 zł. 


Oddział chirurgiczny 
D-RA MED. M. KANTORA 
godz. przyjęć 1—3 p. p. 


D-RA MED. J. KRAUSZA 
godz. przyjęć 11—12, 


Dr. med. 


(adokierski 


Stomatolog-chirurg 
choroby ząbów, szczęk, dzią- 
sel, podniebienia, jazyka It. d. 

regulacja zębów 

Rentgen elektroierapja 
Ordynuje 3—17 7687 
PIOTRKOWSKA 164 Til. 114-20 


Doktór 


WOŁKOWYSKI 


przeprowadził się 


na ul. Cegielniana 36 


tel. 216-90 
Specjalista enorób skórnych 
I wenerycznych 
LBOZBNIE ŚWIATŁEM, 

DJATERMJA 
(lampą kwarcową) 
Badanie krwi | wydzielin. 
Brmyjmuje od 8—2 i od 6—9. 
w niedniele i święta od 9—1l. 


9.1. — GŁOS PORANNY — 193! 
Wielki rewelacyjny film reżyserji Raoul Walsh twórcy „Złodzieja z Bagdadu“ 


Dziś i dni nastepnych! i „Świata w płomieniach* pod tytułem 
RYCERZE MIŁOSTEK 


Walka na pięści. Przygody miłosne. Krwawe przeżycia wojenne. Oto barwne nitki, które przewijają się przez całe burzliwe 
życie dwóch torreadorów miłości, Wiktora Mc. Laglena, Edmunda Lowe i uroczej partnerki Li Damita w roli głównej 
Muzyka pod bat. A. CZUDNOWSKIEGO. summ Początek seansów w dni powszednie o godz. 4 ppoł. W niedziele i świę- 
ta o g. 2 pp. Ostatni seans o godz. 10-ej w. Ceny miejsc: I m. 1.25 gr, II m, 90 gr, III m. 60 gr. 
Na pierwszy seans wszystkie miejsca po 60 gr. Bilety ulgowe w soboty, niedziele i i święta nieważne 
Następny program: „Moralność Pani Dulskiej“ 


dnia 10-go 


U sobole, o g. 12 i 


dnia 11-go 


W niedz ele, o'g. 11 rano 


Poranki dia dzieci 


Ceny miejsc: dla dorosłych 50 gr. dla dzieci 20 gr. 


Chorzy na ruptury i różne kalectwa!!! 


GABINET RACJONALNEJ KOSMĘTYKI 
LECZNICZEJ I TOALETOWEJ 


Z. SZWALBE 


Abs, lek. wydz. Odesk. Uniw. 


demonstrowanv będzie film ucieszna ko- 
medja p. t. „Awantury arabskie" — 


_ 


s = Łódź, Zielona 17 przyjmuje 
Pomoc i skutek bez operacji! tel. 127-99. od 10—2 i 4—8 wiecz. 
RUPTURY, jakoteż kalectwa nie wolno za- Do akt. N 
niedbywać, gdyż skutki dla życia ludzkiego są K 1812/30. DR. MED. 
bardzo niebezpieczne. Ruptura staje się wielką ` GUSTAWA 


jak głowa ludzka i konewka, spowodować może 
powikłania kiszek i śmierć. 


Obwieszczenie 


Komornik Sądu 


Specjalne lecznicze bandaże ortopedyczne 
| gumowe mojej metody usuwają skutscanie noj- 

niebezpieczniejsze i najznstarzalsze ruptury u 
mężczyzn, kobiet i dzieci. Na skrzywienie krę- 
gosłupa, przeciw tworzeniu się garbów, leczn. 
gorsety ortopedyczne. Dla skrzywionych nóg 
i płaskich bolących stóp, wkłady ortopedyczne, 
Sztuczne nogi i ręce. 


Powiatowego w Ło 
dzi, Adam Jaro- 
szyński, 
zam. w Łodzi, 
przy ul. Piramo- 
wicza 7 na zasa- 
dzie art. 1030 U. P 
cywiln, ogłasza, 


Swłladectwa pochwalne wystawili Prof. Uniwersyt.: Prof. Dr. R. BARĄCZ, że w dniu 
Prof. Dr. J. MARISCHLER, Prof. Dr. B. KIELANOWSKI i wielu innych. 16 stycznia 
1931 od g. 
Zakład orfopedyczny Spec. L RAPAPORT, ortopeda ze LWOWA. $10 rano w Łodzi 
przy ul. 


Łódź, ul. WOLCZAŃSKA Nr. 10, front, parter. Telef. 221-77, 


UWAGA: Osobiste jawienie się chorych bezwarunkowo jest konieczne. 
Przyjmuję ubezpieczonych w Kasłe Chorych m. Łodzi. 


PODZIĘKOWANIE. 


Wielm. Panu Dyr. J. Rapaportowi, właśc. Zakładu Ortop. Spec. dla przepukliny w 
Łodzi, ul. Wólczańska 10, Il piętro (front) składam najserdeczniejsze podziękowanie 
za założenie mi bandaża gumowego Jego własnej metody. 


Nowomiejskiej 10 
odbędsie się licy- 
tacja ruchomości 
należących do 
Beryaza 


Rosenberga 
i składających się 
z manufakiury 
oszacowanej na 


Cierplałem na rupturę od dłuższego czasu, nosiłem różne bandaże, które się oka- sumę Zł. 510.— 
zały bezskuteczne, a dziś dzięki jedynie Mistrzowi WP, Rapaportowi pozbyłem się rup Łódź 5.1.1931 
tury i jestem zupełnie wyleczony. STANISŁAW Komarai <a 


ŚLEZAŃSKI, palacz GEJ 


Adam Jaroszyński 
| ozonowa woo ES | 


PORADNIA i R ł 
WAEROLUGZNiK Ogłoszenia drobne ; 
Lekarzy-specjalistów A) aari 

Zawadzka 1 NIEMIECKIEGO MIESZKANIA 
TEL, 205-38 udziela Niemka (Reichsdeutsche) | lokale, sklepy, pokoje umeblo- 


wane z klatki schodowej, we 
wszystkich kierunkach miasta, 
poszukuje i poleca biuro „Pol- 
ruch* Al Kościuszki 27, tel. 
141-01. 2152 


po cenach niskich Juljusza 20. 
mieszk. 24, tel. 143-84. 24-3 
| oe A m m E M E E 
ANTYCZNY 
Biedermajer. Komplet gabine- 
towy jak nowy, okazyjnie sprze- 
dam. Oferty: „Właśnie“ s 


czynna od 8 rano de 9 wiecz. 
11—12 ) przyjmuję 
2— 3 ) kobieta—lekarz 
w niedzielęi święta od 9—2 pp, 
leczenie chorób 
wenerycznych i skórnych 


DLA ADWOKATA 


, 
H. R 


wenerycznych I moczopłclowych 


Badanie krwi i wydaielin na 7—1 |albo lekarza pokój z poczeka]: 
syfilis i er. nią lub dwa pokoje z central 

one palet goją SPRZEDAM nem ogrzewaniem i telefonem 

Gabinet Swintło-leozniowy tanio pokój stołowy w bardzo | W śródmieściu zaraz do odda- 
Kosmetyka lekarska dobrym stanie. Wiadomość tel. |nia. Dzwonić 108 66 od 3—5. 

Oddzielna poczekalnia dla Kobiet 176-05. 109—3 42—1 

PORADA 3 Zł. 393 
MASZYNOWA spo 
Dr. med. s "8 |legitymację zapomogową za Nr. 
codziennie świeża 33313, wydaną przez Fundusz 


óżaner 
Narutowicza (Dzielna) 9 


tel. 128-08 
Spacjaliste chorób skórnych, 


Maka matowa. Zaciorki jajeczne. 
SUZHARKI kasiBaoskicH 


oraz wszelkie wyroby cukiernicze 
l 


Sukiemnr: N. WEINBERGA 


Przyjmuje od 8—10 i 5—8. 


Elektroterapia f * 
Oddzielna iewokalnie dla Pań. PIOTRKOWSKA 38, tel. 143-82 
ODDAJĘ 
oe pokój umeblowuny (izrael.) te- 


lefon. Konstantynowska 12, I 
piętro, front, lewo. 193—2 


POKóJ UMEBLOWANY 
z niekrępującem wejściem dla 
l-ej lub 2-ch osób od zaraz do 
wynajęcia. Sienkiewicza 37, m. 


H. LUBICZ 


specjalista chorôb skórnych, 
weneryczn. I moczopicłowych 
Cegielniana 43, 
tel. 141-32. 
Przyjmuje od 8—10, 12—2 i od 5—8 


Bezrobocia w Łodzi na nazwisko 
Szymczak Władysław zam. Że 
romskiego 68. 44—1 


909990999 


Doktór 


KLINGER 


Specjalista chorób wenerycznych, 
skórnych i włosów. 


Andrzeja 2, od 9—11 i 5—8 
telef. 132-28. 
W niedz. i święta od 10—12 
i w lecznicy Piotrkowska 62 
od 1—2, 


ZAND- TENENBAUMOWA 


choroby kobiece i akuszerja 
Wólczańska 4. Tel. 220-25 


POWRÓCIŁA 


i wznowiła przyjęcia 
od 3 do 4 po poł 


Dr. med. 


ST. PRAPORT 


GINEKOLOG— UROLOG 
CHOROBY KOBIECE 
i DRÓG MOCZOWYCH 
Qadańska 77a, tel. 298-99. 
Przyjmuje o6 6—8 w. i w leax- 
nief „SANITAS, Cegielniana 29. 


Lek. dent. 


F. Boruńska 


POWRÓCIŁA 


Al. Kościuszki 21, 
tel. 182-22. 


MONIUSZKI 11 
TELEFON 1063-22 
Choroby skórna | weneryczne, 
elekiroterep;a 


Pspyjmuje od 8 40 I ad 5—8 w. 
w niedz. od 40 12. 


LECZNICA 


iekarzy spaciallstów 
przy Gśrnym Rynku 


Sjotrkowska 234, tel.123-89 
(przy przystanku tramw. pabjaniokich 
Czynna od 10-ej rano do 7-aj wiesz. 
w niedeiele i święta do 2-ej po osł 
Wszystkie specjalności I dənty= 
słyka. Kąplale światina, lanpa 
kwarcowa, elektryzac]a, Raanij3n 
szczepienia, analiay (moczu, kalu 
krwi, plwocin, wydztelin itd.) Op 
racje, opatrunki. 

Wizyty na miasto. Poraja 4 al. 
Porada dantystyczna oraz wans» 
rologloana dla chorób skórnych 

i wenerycznych 
3 ZŁOTE 


Doświadczony 
admimisirakor 


przyjmuje dom w administrację 
Zagwarantowana, sumienna i 
oszczędna gospodarka. Pierw- 
szorzędne referencje. Łask. zgło” 


szenia sub. „Administrator”' 


O DZARRAŁRARAJ 
TESE REST E EES EEE EE MEE EEE i 


Początek seansów o godz. 4 pp., Następny program : 


w soboty, niedziele i święta o Kwiat whol 


g. 2 pp. Na pierwszy seans ce- 

ny miejse po gr. =. 

Bilety ulgowe ważne we wBzy- W rol. gł. Claudia Pietrix 
stkie dnie. i Jean Catelain. 


Ila pań od 6 do 7 po poł. w niedzielę i święta od 9—1. 38, od godz. 3—5 po południu 
oddzielna pooacłalnia. Dla pań oddzielna poczekalnia. 191—3 


O S E E A 
KINO- TEATR Dziś | ini następnych! Potężny dramat serc, epokowy film, 


Sp ń ŁDZIELNI osnuty na tle wojny światowej p. t. 


„Pożar Świata 
Sienkiewicza 40. 


W rol. gł. William Hall-Davis, John Słuart. 
P grafa za wiersz milimatzowy I-szpaltowy (strona 5 szpale) : I-sza strona I Zin 
renum 


Ogłoszenia w łekście 50 gr. nadesłane po tekście 4) gr.: nekrologi 40 gr. Zaroame 
40 groszy, z przesyłką pocztową w (str. 10 szpalt) 12 gr„ Drobne 15 gr. za wyrae; najmniejsae ogłoszenia ał. 1.3) gr. Pəssuti vanie pracy 1) gm 
Rękopisów redakcja nie zwraca. 


za wyraz; najmniejsze zł. 1.20 gr. Ogłoszenia zarączynowa i zadlubinoaya 12 zł. Ojłoszania zanie zczwa obli 
Redaktor. Eugenjusz Kronman Za wydawnictwo „Prasa“, Wydawniosa sp. z ogr. odp.: Eugenjusz 


miesięczna „Głosu Porannego" ze wsz stkiemi do- 
datkami wynosi w Łodzi zł. 5.60, za odnoszenie — 
kraju — zł. 6.30" zagranicą — 2ł. 10— 


asane SĄ O roc. drożej. ftrm aaqraniosnych o 10) prac, Za oqłodaania tasalarsosas lub fantas. dodatk. 590 


Kronman. W drukarni wlasnej Piotrkowska 101 


